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Obowiązek polskiej kultury. 

Pełna powagi i godności enuncyacya sejmu, 
ztormułowana w interpelacyi przez wszystkie na- 
rodowe klaby podpisąnej, a wniesiona z powodu 
zachowania się rządu centralnego w sprawie 
uwięzionych za napad na lwowski uniwersytet 
studentów ruskich, które to zachowanie rządu 
w całej tej sprawie było momentem najbardziej 
oburzającym —- była wyrazem całego społeczeń 
stwa polskiego, była także wyrazem sposobu 


wychodzi o godzinie 5-tej wieczorem, 


Sprawa abolicyi. 
Niechęć ku nam w Wiedniu tleje 
wiecznie, bo solidarne Koło polskie, z którego 
siłą i powagą państwowe czynniki polityczne li- | 


czyć się muszą, jest nie na rękę i biurokratora , 


cantralistycznym i ich przyjaciołom a i na ogół 
biorąc Niemcy z nami, jako kulturalnym żywio- 
łem słowiańskim, wcale nie sympatyzują. Obec- 
nie ruteństwo palicyjskie, zaślepione nienawiścią 
ku Polakom, chciałoby tę sytuacyę dla siebie 
wyzyskać i bije pokłony przed Niemcami, obie- 


usta- | że zrozumie, że jedynie właściwą drogą, 


I też przekonani, że rząd poinformuje się wszech- 


stronnie, zanim poweźmie jakąkolwiek decyzyę i 
którą 
mu przystoi i warto kroczyć i której trzymać 
się me obowiązek, jest droga prawa. 


Raj ukosiński. 

Wszelakiego pokrotu politycy, prasa i di- 
jaczi* narodowieccy bia lają, z iście bizantyńską 
obłudą, szczególniej wobec obcych, a w pier- 
wszym rzędzie wobec biizkich ich sercu Prusa= 
ków, że w ieraźniejszej dobie nie ma pod słoń- 
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du ukraińskiego, gdy tea lud sam nie zechce się 
dźwignąć i bronić swej nacyonalnej i politycznej 
samoistności i świadomości. I nieraz przychodzą 
mi na myśl słowa. jakie kiedyś wypowiedział tu 
nasz dramaturg, Karpeńko-Karyj: „Ukraińci 
narod-drjań; wony sebe ne ilu- 
błjat i ne poważajutj — toż pro- 
sto chołopy (parobki, niewonicy — przyp. 
„G. N.*) I tak pesymistycznie zapatruje się na 
Ukraińców mnóstwo tutejszych ludzi, którzy im 
życzą nacyonalnej i politycznej samodzielności. 
A przyczyną tego wszystkiego jest to, že naród 
ukraiński (złączony wiarą ze schiz aatycką Ro- 
syą) jest „duże zabytyj i duże temnyj*. O krom 


po 
w naszyjniki i dyademy, pronaieniejące barwami 
tęczy. 

W przyjęciu takiem uczestniczy kilka ty- 
sięcy osób. Ceremoniał jest tak ułożony, że 
wszystko odbywa się w największym  porządka ; 
przedewszystkiem przyjazd i odjazd gości. Inną 
bramą wjeżdżają członkowie rodziny panujące) 
(przez portal od strony ogrodu), inną dyplomaci 
(przez Buckingham Gate), inną znów lordowie 
królestwa itd. 

Para monarsza zjawia się Da salach ostatnia. 
Przyjęcie księstwa Walii odbywa się osobno. 
Królestwo udają się wprost do „salonu białego“. 
Na czele kroczą t. zw. „Wbite Stawes", urzę- 


traktowania przez polskie społeczeństwo wszyst- | cając im służby wierna w przyszłym parlamencie | com nieszczęśliwszego , bardziej ciemiężonego, |carja batjuszky on niczego nie|gpicy dworscy”, za mimi tani, wysocy dygaitarze. 
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go, prawdziwie męskiego, a nie dającego się | oblicza, nawet około 50 głosów. Politycy ruteń- | mem srogich Polaków, jęczy pod rózgami i pał-| chistów. W przeciwnym razie, jakby rząd mógł | nych Kerba dyaaiyi i Édhhwa 4 kordhami. 


porywać namiętnościom lub uczuciom. Sejm, je- 


scy obiecują te głosy rzucić na szalę w 


kami okrutnych szlachciców polskich i jest pa- 


robić to, „szczo win robyt teper tutky*! Trzeba 


W tyle, poza parę króewską grupują się w półkole 


dyna, najwyźsza w tej prowmcyi reprezentacya przyszłym parlamencie na stronę niemiecką, stwą strasznego terroru władz galicyjskich. Cdy- borby, trzeba. ofiar, trzeba dźwignąć ducha w na- | książęta krwi, poczem następują przedstawienia. 
polska, powołana do strzeżenia godności i praw przeciwko Polakom i przeciwko słowiańskiej | by tak O” Kennan (autor „Sybiru*) zechciał u- rodzie, a nasi odesscy Ukraińcy „tańciujut t tab: | po ich ukończeniu król, królowa, członkowie dy- 
Rarodowych, podniósł swój poważny głos i każdy | stronie w ogóle. Takie poparcie bezwarunkowe wierzyć na słowo galicyjskim  szowinistom ciujut*.. Bardzo ciężko patrzeć na to wszystko, | nasty, i ciała dyplomatycznego udają się na 


iany w tej sprawie, chociażby podniesiony przez 
poważne stery, może raczej tylko osłabić wielką 
powagę enuncyacyi sejmowej. Zanim ona nastąpiła, 
głosy wieców i zgromadzeń obywatelskich byłyby 
Rawot pożądane i dodałyby mocy enuncyacyi 
sejnaowej; gdy ta raz padła, nie są już potrzebne 
dalsze inne odezwania się spełeczeństwa. 
Dlatego do zwołanego na jutro, przez gro- 
Ro zresztą bardzo poważne, wiecu polskiego we 
Lwowie w tej sprawie, która nie przestała je- 
szcze drażnić opinii publicznej, nie przywiązuje- 
my zbyt wielkiego znaczenia. Rozumiemy dosko- 
Rale, że rozdrażnione a nawet zaniepokojone 


jednego ze słowiańskich klubów przeciwko Sło- 
wianom, nadawałoby istoinie Niemcom, jeżeli nie 
bezwarunkową przewagę, to w każdym razie siłę 
większą. I tem się tłómaczy Ów nagły entuzyazm 
„Neue freie Prese“ i inoych organów centra- 
listycznych dla „męczenników* ruskich, którzy 
urządzili nspad na uniwersytet lwowski; tem się 
tłómaczą usiłowania, by zapewnić zatarcie całej 
sprawy bez publicznego autentycznego wyświe- 
cenia wszystkich kłamstw i oszczerstw, szerzonych 
z powodu tej awantury na tle informacyj z kół 
ruskich dla zohydzenia sądownictwa naszego ł 
Polaków w ogóle. 


wszechukraikskim, wypadłoby mu oznajmić zdu- 
mionemu światu, że Polacy w Galicyi nic innego 
nie robią, jak tylko kręcą stryczki na Rusinów, 
a Galicya wschodnia, jak długa i szeroka roi się 
od szubienie i ostrych palów, na których konają 
wśród maąk piekielnych politycy, księża, dzienni- 
karze ruscy, y„dijaczi”,  „siczowyki* itp. Za 
czymy, godne Leonidasa kwiat młodzieży „ukra- 
ińskiej* gnije w turmach i kazamatach, strasz- 
niejszych od lochów twierdzy Petropawłowskiej. 

Pod rządami „hakaty* polskiej nie ma, po- 
dobnie jak w Poznańskiem ani jednej szkoły 
polskiej, tak w Galicyi ani jednej szkoły ludowej 


i nie mieć siły zrobienia czegoś „dla bidnoho, 
temnoho naroda* — żali się uczestnik rozkoszy 
rajskich na Rusi zakordonowej, gdzie  „lacki 
werchowody  galicyjscyś żadnego nie mają 
wpływu 

Potomek atamanów ukraińskich, a dziś nie 
umiejący się wysłowić po rmałorusku, „profesor“ 
Radieckij, komiwojażer „ukraiński, który objechał 
Galicyę, Bukowinę 1 Węgry północne, głosząc 
wśród ludu ruskiego, w języku rosyjskim, idee ate- 
istyczno anarchistyczno-hajdamackie, zjawił się 
po powrocie z zachodu w lokalu odesskiej „Pro- 
świty" i zaczął zebranym tam Rusinom rozpo- 
wiadać banialuki o jakiejś „hakacie polskiej“ 
w Galicyi, o tem, że ukraińców galicyjskich ra- 
buje i „dławi* szlachta polska i tp. Wówczas 
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„Souper“. Każda z osób przedstawionych ma 
prawo zająć miejsce na podwyższeniu i ztamtąd 
przypatrywać się dalszemu przebiegowi ceremonii. 

Po prezentacyach udali się królestwo do 
salonu chińskiego, gdzie podano wieczerzę, w której 
uczestniczyli tylko król, królowa i szczupłe grono 
osób, przez samego Edwarda Vil zaproszonych. 
Inni goście zajęli miejsca przy stołach, ustawio- 
nych w $ sąsiednich, wielkich salach. W przy 
jęciach u dworu biorą udział dwie kategorye zā- 
proszonych. Są to mianowicie „Royal Guests" 
(goście królewscy) i ci, którzy są tylko „surma- 
moned to attend* — zaproszen', aby się zjawili. 
Ci ostatni nie zasiadają przy stołach, lecz posi- 
lają się przy bufetach. 
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nując nad swojsm, najzupełniej słusznem oburze- 
niem, wypowiedzenie to swoje widziało już w do- 
konanej enuncyacji sejmowej, a skoro już wiec 
zwołany został, pragnęlibyśmy, aby się ograni- 


stronne a wyczerpujące rzetelnej prawdy w tej 
sprawie, i o nie, jak tylko o prawdę. I to jest 
powodem, dłaczego opinia publiczna polska do- 
maga się jednomyślnie i stanowczo przeprowa- 


wszechnicy lackiej nie słyszy się ani jednego 
słowa ruskiego, Tak samo w urzędach, sądach, 
na kolejach nie widać am śladu ruszczyzny, ani 
jednego napisu ruskiego. Słowem — Rusinom 
w Galicyi jest dziesięć razy gorzej, niż Polakom 


na niego („prof.” R.) „jak na jakoho złoduja*, 
nazwali go szowinistą, nacyonalıstą itp. Polacy 
wiedzą, o co im chodzi, podobnie i żydzi; ale 
lud ukraiński w Rosyi to „ni te, ni se*. Ten lud 
„staje całymi tysiącami po całej Ukrainie pod 


re wina, Edward VII zaprowadził bardzo prakty- 
czną nowość. Mianowicie kazał połączyć telefo- 
nicznie sale przyjęć z bramam. wyjazdowemi. 
Teraz wystarczy wywołać przez telefon numer 
lub nazwisko stangreta; powóz natychmiast za- 
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tysh czasach napiętych uczuć narodowych i pod- 
Nieconego fatalną reformą wyborczą życia pu- 
blicznego, drażnienia sprawy. która, jak już wy- 
że, zaznaczyliśmy, sama sobą drażni opinię pu- 
"iczną. Mamy wprawdzie najzupełniejsze zaufa. 
Ei do inicyatorów wiecu, że Żadne drażnienie 


„polskiem* więzieniu. Przeciw temu dążeniu poru- 
szono w Wiedniu wpływy w kierunku uzyskania 
abolicy,, tj. wyjednania zastanowienia procesu 
rozkazem gabinetowym. W takim bowiem razie 
pozosiałyby bez odpowiedzi wszystkie owzczer- 


mnazya, że w Galicyi iest więcej szkół ludowych 
ruskich, niż polskich, że Rusini pod rządami ty- 
racow coraz hba śśbogac ją się. zaorulnie 
i materyalnie, że niemal z dniem każdym mnożą 
się w tym kraju: Proswity, Domy narodne, Ma- 
tycie, tow. Szewczenki, Kaczkowskiego, Muzy, 
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Nie, jeszcze nie rychło na rosyjskiej Ukrainie 
będzie wolnym naród ukruiaski, bo niema komu 
bronić jego wolności* — i pyta: „A gdzieżeś ty, 
inteligencyo ukraińska ?* 

Tak mniej więcej przedstawia się „raj ukra- 
iński* w oświetleniu zakordonowego przyjaciela 


na kilka tygodni do Biarritz, gdzie powietrze jest 
obecnie bardzo łagodne i słoneczne. W maju 
przyjadą tu królestwo duńscy i zabawią przez 
cały tydzień. Pobyt ich nad Tamizą przyczyni 
się niewątpliwie do uświetnienia wielkiego sezo- 
nu. Lord-mayor i rada muoicypalna wydadzą w 
Guildhall wielkie dejeuner na cześć gości kró- 
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 Bałodazych i gorętszych. 
- Tego trzeba uaikać. Wiadomo, że w kołach 
. <asloży akademickiej a także w innych kołach 
Ależnie od wiecu projektowane są jakieś 
tyłka aia, jakieś deconstracye. Są to dotąd 
wi myśli i prejekty niesformułowane, ale jak 
W £ oziębioną poniżej zera jedno wstrząśnienie 
Ychmiast w lod ścina, tak owe rozgorączko- 
ugi umysły jedno wstrząśnienie do wybuchu 
e doprowadzić. 
Uważamy za nasz narodowy obowiązek 
Przegtirzedz przed każdym wyba- 
Chem j na jego niebezpieczeństwe zwrócić u- 


szeregach młodzieży akademickiej, do dalszych 
gwałtów. Przyszłoby może kiedyś do podpalenia 
uniwersytetu... Jeżeli bowiem mowca ruski z bal- 
konu Narodnoi hostynnyci głosił w zeszłą nie- 
dzielę, iż w Austryi ten tylko zwycięża, kto pał- 
ką wojuje. a młodzi „bohaterowie* ruscy posta- 
nowili pałką zdobyć uniwersytet lwowski, to 
rzecz naturalna, iż gdyby we Wiedniu uznano o- 
ficyalpie taką metodę prowadzenia walki mie ja- 
ko karygodną, lecz owszem za zasługującą na 
sympatyę, oni prowadziliby ową walkę pałkami 
i nożumi do ostatnich konsekwencyj. 


To jest tak jasuem, iż istotnie dziwićby się 


prauda*, wymysły, fałsze, mające na celu ekła - 
manie opinii zagranicy. 

Ale mimo tego, że w Galicyi zamarły wszel- 
kie ślady życia ruskiego, „Szcze ne wmerła U- 
kraina“ galicyjska; jeszcze obudzi się ona do 
„owego życia, bo po lewym brzegu Zbrucza jest 
„prawdziwy ra) ukraiński", żyją dziesiątki mi- 
lonów „zauziatych* spadkobierców idei Chmiel- 
niekiego, Gonty i Żelezniaka. W niedalekiej przy- 
szłości świat się dowie, cego to potrafi dokazać 
Ruś-Ukraina „bez chłopa, pana i popa“, 

Jak ten „raj ukraiński* właściwie się przed- 
stawia, my wszyscy to dobrze wiemy. Ale my 


dla zwolenników państwowości wszechukraińskiej. 
Dziesiątki milionów ludu ukranskiego powierzyty 
swe mandaty bądź reakcyonistom (monanarchi- 
stom) i popom rosyjskim, bądź też antinarodowym 
socyalistom. Zaden ze świadomych nacyonalistów 
ukrainskich nie otrzymał mandatu poselskiego. 

Oto, jak się przedstawia w istocie rzeczy 
„ukraiński hades“ w Galicyi, a z drugiej strony 
zaukordonowy „raj ukraiński* pod berłem białego 
cara | 


Korespondencye. 


król Fryderyk Chrystyan jest rodzonym bratem 
umiłowanej królowej Aleksandry. b 

Z licznych rezydencyj krójewskich najmil- 
szą jest Edwardowi VII i jego małżonce rezv- 
dencya Buckingham. Po śmierci Wiktoryi kazał 
król ten pałac gruntowne przebudować 1 od- 
świeżyć. Królowa Wiktorya po zgonie swego 
małżonka nie pozwalała na rekoastrukcyę tego 
starego pałacu. Nie wolno tam było wprowadzać 
żadnych innowacyj. Zresztą sędziwa monarchini 
me przemieszkiwała w Londynie. 

Wszystkie komnaty w Buckingham są 
kompletnie odrestaurowane, świeżo dekorowane 
i na nowo umeblowane. Powybijano nowe drzwi 
w ten sposób, że gdy wszystkie są otwarte, 
można przejść w prostej linii przez 8 wiel- 


Wagę oa oł Node 4 potrzeba gdyby było inaczej. jesteśmy  „zaślepiemi*, „partyjni“. Dowiedzmyż } Londyn, 25 lutego. | kich sal. | 
! lodu; łego społeczeństwa a już najbardziej Jeżeli przeto wczorajszy  półurzędowy |*'€ WIĘC, CO pisze o stosunkach w „ziemi obie- (Wielki sezon. — Przyjęcia u dworu, — Tajemni-| Komnaty króla są na zielono malowane, 8 
leż i szerokie koła. „Fremdenblatt“ zaprzecza, jakoby minister dla canej* Rusinów galicyjskich Ukrainiec, nie inspi- | 043 podróż Królestwz. —— Kroi i parlament. — W | nie tapetowane; drzwi wa pe eo. 
| aji. dziś przewidzieć nie może, pikig roz- | Galicyi br. Dzieduszycki zagroził dymisyą z po- |rowany przez Polaków, bo odesski korespondent a aP An sa „67 Ak AP <A ma PSU DE sa Ee a i, 
przybrałaby demonstracya, chociażby naj- „Hrom. hołosu“, zostającego w bliskich stosun- salonie chińskim. — stegorye gości. ek wypełniają 


zpokojniej planowana. Trzeba się liczyć z możli- 
wością kontrdemonstracyi tych, którzy przywykli 
juź do używania pałki i noża. Następstwa starcia 
się takich dwóch demonstracyj byłyby nieobli- 
8. W naszych żyłach nie woda płynie, lecz 
ać i wówczas nie byłoby już siły, któraby wy- 
tej krwi powstrzymać mogła. Zwyciężylibyśmy 
Teznie, to pewna, lecz pierwszy raz, odkąd! 


wodu zachowania się ministerstwa  sprawiedli- 
wości w kwestyi akademików ruskich, to zaprze- 
czenie owo tak pojmujemy, że przedewszysikiem 
dr. Klein wyjaśnił, iż bezpośrednia odpowiedz.al- 
ność na nim ciężyć nie może, bo w owym cza- 
sie właśnie bawił w Abbazyi a powtóre, że za- 
pewnił, iż o przedłożeniu monarsze wniosku na 
abolicyę nie myśli. Przekonani bowiem jesteśmy, 
że 


kach z niepodejrzanym radykałem ruskim dr. 
Trylowskim : 


„lam, w Galicyi, we Lwowie Polacy znę- 
cają się (Pl) nad „ukraińcami*, a tu, w Odessie, 
Ukraińcy „ciaćkają się* ze szlachią, nie bacząc 
nu to, że ona i w rosyjskiej Ukrainie dba tylko 
o swe korzyści narodowe, a nadto i żydzi czy- 
nią to samo“. W Gralicy! Rusini mają do czy- 


Nowość. — Wizyta królestwa duńskich. — Buekiug- 

hau.Paluce dawniej a dziś.) 

Wielki sezon w Londynie nie 

się z nastaniem karnawału, lecz zazwyczaj z 
końcem lutego, kiedy się odbywają pierwsze 
wielkie przyjęcia u dworu. Pierwsza recepcya 
była zapowiedziana z razu na 17 bm. Pozapro- 
gramowa i do ostatniej chwili zatajana podróż 
królestwa do Paryża wpłynęia na zmianę termi- 


rozpoczyna 


które w kombinacyi z białem obramowaniem Da 
tle zieleni przedstawiają się nadzwyczaj efekto- 
wnie. \\ salome Edwarda VII umieszczono dro- 
gocenne meble z XVIII w; na środku wielki, 
purpurowy dywan ortentalny, tej samej barwy 
są zapony (firanka). Ściaay komnat w Buckingham- 
Palace mie są przeładowane obrazami (jestto 
specyalny gust Anglików). 

Sypialnia królowej jest udrapowana różo- 
wym adamaszkiem jedwabnym ; takiejże barwy 


mienia tylko z Polakami. „A tu ukraińców uci | nów przyjęć. Mimo wszelkich „dementi -~ ofisyal- 
skają wszyscy: rząd, prawdziwie rosyj- | nych, całytogodmiowy pobyt Edwarda VII w sto- 
scy ludzi, Polacy (7), a najbardziej żydzi, ktorzy iiicy Francy: miał jakiś cel ukryty. Jest batdzo 
wcale sobie mie życzą autonomii ukraińskiej“. | prawdopodobnem, że król, ze wzgiędów politycz 
1 „A kto temu winien? — pyta korespondent | nyeh, wpływał na sfery kierujące we Francyi w 
i odpowiada: sam: Ukraińcy. Oni nie łączą się, ;tym kierunku, by nie dopuszczono do wybachu 
nie jednoczą, jak wszyscy inni. U wielu Ukraiń ' wojny religijnej w tym kraju, gdyż wyszłoby to 
ców niema poczucia narodow e- tylko na korzyść wspólnego wroga Francyi i 
20. Np. w Odessie i w innych miastach bar | Anglin — Prusoaiemiec. Wspomnieć tu teź uależy, 


gdyby dr. Klein taki wniosek uczynił, nie 
tylko minister Dzieduszycki nie omieszkałby z te- 


a hajdamaczyzna wydała ekstermina- 
4 walke żywiołowi polskiemu po tej stronie | . . : NE 

: o wyciągnąć jak najdalej idących konsek wency). 
Sanu, nie zwyciężylibyśmy moralnie. ue „4: OE j 


Ma we . Biurokracya wiedeńska i dziennikarstwo 
Y mie walczymy pięścią, ale kulturą. I ani | 


„A | : j niech zechcą pamiętać, że bądź co bądź jeszcze 
Pr GE rozwoju naszego. narodościowegO, | możę zawcześnie już teraz estontować weksle 
SE. onimy -pruw naszych narodowych i polityczne pp. Wasylki, Romańczuka i Barwiń- 
pięścią czy demonstracyą. lecz jedynie spokojną i 


są meble 1 zaponfq. Baldachin nad łóżkiem jest 
z białe, satyny; u szczytu złota korona królew- 
ska. Budoar jest w tonie barwy kości słoniowej 
(Scany, strop i meble). Łazienka, urządzona Z 
zastosowaniem wszystkich urządzeń, jest wyło- 
żona płytami marmurowemi, pochodzącemi z cza - 
sów starogreckich. Ofiarował ie królowej w da 
rze brat jej, Georgios, król Helienów. 
Jan Wołożyński. 


; 5 : wystawione podczas ostatniej ich bytności |dzo dużo rodowitych Ukraińcó za |że król Aleksandra po raz pierwszy, Od CZASU 
organic » n i k y a ucóow za że królowa Aleksa! p I C EPE WMP WE W AJ WIĘ 7 
R re pracą narodową i podnoszeniem na: | we Wiedniu na rachunek przyszłego parlamentu, | ciągnęło się pod chorągwie „Sajuza istinao russ- | wstąpienia jej małżonka na tron, bawiła s: = TKIP | "JET" e 
BD. $. jbo jeszcze tego parlamentu nie ma,| kich ljudiej* (którzy są zaciętymi wrogami „se- | czas dłuższy w Paryżu, Choć giejednakrojeie Dr. Körber kandyduje 
Tyle razy umieliśmy się oprzeć prowoka: jaki Er T ai śp km Gie om paratyzmu“ małoruskiego — przyp. „GG. N.*) i| przejeżdżału przez Francyę I Jej BE ne . , 
cyom pruskim i rosyjskim, potrafmyż i teraz związku „russkawo naroda“ — a owe partye są Zainaugurowanie nowej sesyi P Z Wiedoia pisze nam nasz korespondent 


ro z końcem maj. 
cierpliwości | 


A więc trochę z wielką pompą i okazałością. Króle- 


i tj. bronią samo- i 
na wskróś monarchistyczne (tj. bronią samo- | odbyło się pałacu  Westaisterskiego W PO- 


oprzeć sj ` 
ę prowokacyom nowym: władztwa 1są na usiugach czynownictwa, (przyp. 


i (—i.). „Prager Tagbiatt", dziennik, który za rzą- 
ruskim. Podjęcie wezwania z ich strony i wstą- 


stwo jechali do dów dr. Kócbera cieszył się jego niezwykłą pro- 


; - i stępca ; 
ienie ; G. N.*) i om także są przeciwnikami autono- | szóstnej, złocistej kolasie, w następnej nast ; 
pienie z nimi w szranki uliczaych damonstracyj | „Czas“ uważa pogłoskę o zamierzonej abo: | mi Bnn, Ne tronu z księżną Walu. Caly MOm TAG me bra a ŚREŃ aaa 
I gwaliów, tylko by nas z nimi zrównało, czego |licyi za nieprawdziwą i tak dalej p.sze: „Jeżehby | „Otóż widzicie, ulu jest pośród samych U- wspaniałych, hjstoprozage a A zg publiczność wzięło myśl ofiarowania byłemu ara aałow, 
PC aa 0 ei eg p „HR (aaa cj i Ww. Marel S Wapi ie nej W R je a z lud 4 fóziaw ao s A S z entuzyazmem. ministrów mandatu do rady państwa. Każdy 
pięści, Jaką oni i iedni arnie brutalne gwaćty dla politycznych) nej. osy: pctrzeba ludowi przedewszysikiem | witała p; Pe ; : [isow . 2 
i wybrali, była drogą odpowiednią | względów, to pamiętać by wypadło tym, którzyby | szerokiej gramotności (tj usunięcia analfabety- Pierwsze przyjęcie u dworu Odbyło się | znający stosunki zakulisowe, wiedział po prze- 


czytamiu tej wiadomości, kto i w jakim celu o 
wydrukowanie jej się postarał. Dr. Kórber po. 
siada grono przyjaciół, która sprowadziło jego 
upadek, upadek tak smutny i które ustawicznie 
się nim zajmuje i nie wypuszcza go z opieki. 
Nie mija tydzień, Żeby go m» jakieś stauowisko 


Dopuścić do tego jest niemożliwem, byłoby | 22 b. m., następne zapowiedziane jest na dzień 
1 marca. Wczorajsze miało, Charakter, Czysto 
oficyalny i dyplomatyczny. Grupy gości krójew- 
skich przedstawiały się w komnatach Bucking- 
hara-Palace nadzwyczaj malowniczo. Dyplomaci 
wystąpili wraz z personalami w komplecie, w ja- 


zmu), szerokiej oświaty, a wtedy przyjdzie i sa- 
mopoczucie pacyonalne. (Na Ukrainie jest dro- 
bna ilość szkół ludowych, a wszystkie są rosyj- 
skie, (przyp „G. N.*). A cóż w tym kierunku 
czyni tutejsza, ukraińska ipteligencya? „WODA 
lańciuje”, jeszcze raz tańczy ! Spiewa na uciechę 


3 s chcieli wstąpić na tę dro negującą wszelkie 
te zbrodnią przeciwko samemu sobie, przeciwko A a eY A o e e 
kulturze polskiej, która dotąd czysta i jasna wie: | że polityczna strona tej sprawy ma dwa kierun- 
dzie nas do zwycięstwa. ki. Jeżeli abolicya ma uspokoić Rusinów, to za- 
dać sobie trzeba pytanie, jakie wrażenie wywrze 
na Polaków! Jeżeliby kto chciał wymyśleć śro- 


dek, bardziej drażniący 1 psujący stosunki oby- | Łachom, żydom i Niemcom w swych © le m. śniejących złotem i orderami strojach parad- | me kandydowano, a pon.eważ zabiegi te dotych- 
dwóch narodów, to nie mógłby wpaść na inny |nych * Oświatach-. Pewnie, sporo tu zawinił | nych, dygnitarze i wojskowi w galowych unifor- | czas żadnego nie odniosły skutku, więc rozpo- 
pomysł abolicyi. Jesteśmy | rząd; Nikko 4 rząd nigdy nie nie zrobi dia lu- | mach, damy w toaletach w wielkim stylu, zdobne | częła się teraz próba „tędy“. 


pomysł, jak właśnie na 


JAN TKACZ iS 


urządza ścisle fachowo kompietne_ salony, sypialnie, ja- 
dalnie, i posiada takowe na składzie zawsze w wielkim 
wyberze. — Ceny konkurencyjne. 


Lwów, 


48 lat istniejąca Kopernika 18, 


zaszezytaie znana firma 
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Nie jednemu „einfachen Mann aus dem 
Volke“ pomógł mandat do osiągnięcia teki. By- 
wały też i wypadki — ale już rzadsze — żę za 
pomocą mandatu straconą tekę odzyskano. Sztuka 
taka udawała się atoli tylko posłom i to jak po- 
wiadam bardzo rzadko. Spółka eksploatująca dr. 
Kórbera chce atoli przeprowadzić coś zupałaie 
nowego. Ona chce biurokracie, który świadomie 
sproszkował parlament, który się za kuratora 
parlamentu zgłosił, wypisać w gazetach mandat, 
by mu później drogą mandatu dopomódz do od- 
zyskania buławy. 

Parlamentaryzowanie, przepraszam, że uży- 
ję tego ślicznego czysto austryackiego terminu 
politycznego, otóż parlamentaryzowanie wysokich 
biurokratów, nie jest łatwą operacyą. W Pra- 
siech biurokracya rekrutuje się przeważnie z jua- 
krów i tworzy pewną kastę. Jeśli praski biuro- 
krata przyjmuje mandat, to z góry wie, do ja- 
kiego wstąpi stronnictwa. U nas inaczej. U nas 
wysoka biurokracya zajęła stanowisko po za 
resztą społeczeństwa, o ile nie sądzi, że znajduje 
się ponad resztą ludności w państwie i dlatego 
w danym wypadku dla takiego pana trudno o 
odpowiedni kącik w parlamencie. Jeżeli biuro- 
krata nie jest Nieracem, rzecz jest trochę łat- 
wiejsza, bo wstępuje do kiuba narod o wo- 
ściowego. Niemiec-biurokrata musi wstąpić 
do klubu z marką polityczną. A to jest 
szkopuł prawie nie do przezwyciężenia. Do jakiej 
grapy niemieckiej mógłby mp. wstąpić dr. Kör- 
ber, nie narażając się na śmieszność? Czy do 
antisemitów, czy może do liberałów, czy do 
stronnictwa p. Pradego, czy może do grupy 
Schónerera lub Wolfa? 

Dr. Kórber czuje tę trudność i dlatego po- 
starał się o to, żeby „N. Fr. Presse“ kwestyę 
jego kandydatury traktowała — „ni tak mi siak“. 

„Parlamentaryzowanie* biurokracyi uwa- 
żam wogóle za myśl niefortunną i tylko przej- 
ściową. Na razie w Austryi pozostanie, jak było, 
że biurokrata z krwi i kości przyjmie mandat 
tylko wtedy, gdy mu się w karyerze urzędniczej 
stąła jakaś rzekoma krzywda. Będzie to więc 
zawsze mniej lub więcej „ein Frondear". Mandat 
poselski nie zrobi z takiego pana parlamentarzy- 
sty tak, jak węgierska pomada do wąsów, choć- 
by nie "wiedzieć jak była skuteczną, Niemca na 
Węgra nie przemieni... 


Ruch przedwyborczy. 
Doniesienia z kraju. 


Borszczów. Na zaproszenie mężów zaufa- 
nia rady narodowej odbyło się w Borszczowie 
26 lutego zgromadzenie wyborców Polaków bor- 
szczowskiego okręgu wiejskiego. Przybyło prze- 
szło 300 osób, przeważnie włościan Polaków z 
najdalszych gmin powiatu a więc z pod Okopów 
św. Trójcy, z Nowosiółki itd. Serce radowało się 
widząc takie zainteresowanie się włościan Pola- 
ków wyborem posła, zwłaszcza, że byli to ludzie 
ubodzy, dla których podróż do  Borszczowa z 
miejscowości przeszło 40 kim. oddalonych, wśród 
roztopów wiosennych stanowić musiała znaczną 
rubrykę w wydatkach, Przybyło także ducho- 
wieństwo polskie z powiatu, spory zastęp inteli- 
gencyi i kilkunastu izraelitów. Zgromadzenie za- 
gaił rejent p. Postępski, poczem  przewodniczą- 
cym wybrano p. Edmunda Dzierżka, wicemar- 
szałka rady pow., który na sekretarzy powołał 
pp. Recka i Chmielewskiego. 


P. Korenowicz w nader przystępny sposób 
objaśnił zgromadzonych o nowej ustawie wybor- 
czej, poczem nastąpiły przemówienia pp. Eusta- 
chiewicza, ks. Czerniatowicza i innych. Zgróma- 
dzeni włościanie oświadczyli, że czują się być 
Polakami i przy wyborze posła mniejszości głosy 
swoje oddadzą tylko na kandydata Polaka. | 

Następnie wybrano powiatowy komitet wy- 
borczy obszerniejszy, złożony z 100 osób, mając 
na uwadze, by w każdej miejscowości powiatu 
był przynajmniej jeden członek komitetu. Tak 
wybrany komitet ukonstytuował się, wybierając 
przewodniczącym p. Edmunda Dzierzka, zasiępcą 
p. Jana Postępskiego a sekretarzem p. Kazimie- 
rza Chmielewskiego. Delegatem do rady narodo- 
wej wybrano również p. Ddmunda Dzierżka. W 
końcu wybrano komitet ściślejszy, czyli wyko- 
nawczy złożony z 7 osób. 

Nad sprawą kandydatury posła mniejszości 
nie zastanawiano się, niemając żadnych zgłoszo- 
nych kandydatur. Jesito sprawa bardzo ważna, 
bo jeżeli zgłosi kandydaturę osoba znana w po- 
wiecie i ciesząca się sympatyą wśród ludności, 
możemy liczyć, że otrzymamy najmniej 40% 
ogólnej liczby głosów, to znaczy, że będziemy 
mieć i głosy ruskie, w przeciwnym razie musimy 
leczyć tylko na głosy polskie, bo na żydów abso- 
lutpie liczyć niemożna. 


Miasto Borszczów i wieś Cygany należy do 
32 okręgu miejskiego. W samym  Borszozowie 
prowadzi szaloną syońską agitacyę dr. Ritter- 
mann, koncypient u adwokata dr. Frieda, który 
do niedawna jeszcze przyznawał się do polskości. 
Inteligencya żydowska w DBorszczowie, a mamy 
jej tu dość sporo, zajęła stanowisko wyczekujące, 
jawnie jeszcze na stronę syonizma nie przeszła, 
prócz geometry p. Schnaserzlera, ale też i z nami 
nie trzymają, ho na zaproszenie mężów zaufania 
rady narodowej dla miejskiego okręgu wyborczego 
nie jawili się na zgromadzeniu z wyjątkiem le- 
karza dr. Moslera, szczerego Polaka, twierdząc, że 
ze strony organizacyi narodowej żydowskiej nie- 
mają w tym kierunku żadnych wskazówek. Ogół 
zaś żydowski rozagiiowany przez syonistę dr. 
Rittermanna mówi o kandydaturze syonisty dr. 
Birnbauma z Wiednia lub o kandydaiurze syo- 
nisty rabina Schmelkesa z Przemyśla, przyczem 
wyraźnie zaznaczają, że Rusini będą głosować 
z nimi, za co żydzi poprą ich kandydatów w tu- 
tejszym okręgu wiejskim. Otóż i w miejskim 
okregu wyborczym burszczowskim liczyć możemy 
tylko na głosy czysto polskie. 


W Kamionce strumiłowej odbyło się dn. 
27 lutego, w sali rady miejskiej bardzo liczne 
zgromadzenie wszystkich ster ludności polskiej 
tutejszego powiatu, zwołane przez mężów zaufa- 
nia rady narodowej. Zgromadzenie zagaił mar- 
szałek powiatowy p. Adam Thullie, poczem wy- 
brano przewodniczącym zebrania p. Klemensa 
Torosiewicza z Rusiłowa a jego zastępcą p. 
Piotra Więckowskiego z Witkowa. Przewodniczą- 
cy udzielił głosu dr. Zygmuntowi Gargasowi, 
który omówił zasadnicze znaczenie reformy wy- 
borczej, tudzież konieczność walki wyborczej pod 
hasłem solidarności żywiołu polskiego przy wy- 
borach, tudzież hasłem solidarności politycznej 
reprezentacji narodowej. Następnie dr. Stanisław 
Hofmokl z Łahodowa przedstawił szczegółowo 
postanowienia nowej ordynacyi wyborczej, omó- 
wił następnie postułat samodzielności kraju, tu- 
dzież postulaty ekonomiczne, ważne w obecnej 
chwili. Ks. kan. Aktyl z Buska wezwał następnie 
obecnych do wyraźnego, głośnego oświadczenia 
się za solidarnością Koła polskiego i kompeten- 
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cyą rady narodowej, 
uczynili. 

Następnie wybrano powiatowy komitet 
przedwyborczy, złożony z 50 członków, Komitet 
ten wybrał komitet ściślejszy, na którego czele 
stanął p. Władysław Ossoliński, jako przewodni- 
czący a p. Jan Szawłowski, dyrektor pow. tow. 
zaliczkowego, jako zastępca przewodniczącego. 
Delegatem do rady narodowej wybrano p. Kle- 
mensa Torosiewicza. 

Myśleniee. Pod przewodnictwem p. Józefa 
Stolaskiego, prezesa rady pow., odbyło się zgro- 
madzenie, na którem uchwalono wybrać komitet 
z 44 osób a delegatem na zjazd rady narod. 
|wyznaczono p. Kaz. Brzozowskiego z Drogini. 

W okręgu Maków-Jordanów kandyduje p. 
Józef Stolaski. 

Cieszanów. Na zebraniu pod przewodnie- 
twem p. Tęczy wybrano komitet z 74 a delega- 
tem na zjazd do Lwowa notaryusza p. Maryana 
Giazarewicza. Postanowiono po dorać ponowny 
wybór ks. Ponińskiego. 


co też obecni jednogłośnie 


Tow. kredytowe ziemskie. 


We czwartek popołudniu odbyły się dłuższe 
poufne obrady delegatów Towarz. kredytowego 
ziemskiego, a wczoraj w piątek o godz. 5 po- 
południu odbyło się długie jawne posiedzenie, na 
porządek którego przyszła, omawiana poprzednio 
poufnie, sprawa wielce ważna i doniosła dla 
kraju naszego, zarówno pod względem narodo- 
wym, jak i ekonomiczno rolniczym i społecznym. 
Sprawą tą jest: szerząca się coraz bardziej dzika 
parcelacya średniej własności ziemskiej. Delega- 
tom Towarzystwa należy się prawdziwa większość, 
że bolączkę tę poruszyli i że skutkiem ich ini- 
cyatywy może przecież jakoś praktycznie przy- 
stąpi się do rozwiązania tej niezwykle trudnej a 
doniosłej sprawy. 

Po otwarciu o g. 5 popoł. wczorajszego 
posiedzenia ogólnego zgromadzenia przewodni- 
czący p. Gorayski udzielił głosu p. Konopce, 
który imieniem komitetu dla sprawy  parcelacyi 
wybranego, przedstawił następujące rezolucye : 


Rezolucye w sprawie parcelaeyi. 

Zważywszy, że szerząca się doszczętna par- 
celacya jest zarówno ze względów narodowych, 
jak i społecznych szkodliwą, zważywszy, że nagły 
ubytek tylu warsztatów ulepszonej produkcyi 
rolnej, musi ujemnie wpływać na bogactwo kra- 
jowe, zważywszy, że objaw zniechęcenia do pra- 
cy rolniczej i słabnącego przywiązania do ro- 
dzinnego majątka, wskutek którego obywatele 
opuszczeją ziemię, pomimo, iż wiedzą, że sprze- 
dając majątki ułatwiają rozbicie średniej własno- 
ści, jest szkodliwym i potępienia godnym, zwa- 
żywszy, że obywatelskim obowiązkiem delegatów 
Tow. kred. ziem. jest tych zniechęconych i 
słabnących życzliwą radą wspierać i od chęci 
sprzedawania majątków odwodzić, 


ogólne zgromadzenie Tow. kredyt, ziem. 
potępia i piętnuje tych ludzi, 
którzy kupują majątki w celu 
rozbicia ich przez parcelacyę, 
uważa ich bowiem za ludzi działających wbrew 
interesowi narodowemu, którzy pod względem 
moralagm i materyalnym wyzyskują kraj, a 
równocześnie sprzedając z wysokim zyskiem, 
trudnią się lichwą gruntową ; 

w przekonaniu, że utworzenie przy Tow. 
kred. ziem. instytucyi na wzór Kasy pożyczko- 
wej przy ziemstwie na Ślązku istniejącej, mogłoby 
sferom ziemiańskiną wielkie oddać usługi i umo- 
żliwić zachowanie csęści majątków w ręku tych 
obywateli, których stan interesów do częściowej 
parcelacyi zmusza, ogólne zgromadzenie poleca 
dyrekcyi, aby bliżej zbadała wspólnie z komisgą 
rewizyjną i przybranymi przez kooptacyę rzeczo- 
znawcami, sprawę utworzenia takiej 
Kasy pożyczkowej, zasilanej funduszami 
Towarzystwa. 

W razie, gdyby założenie takiej Kasy pao- 
życzkowej okazało się niemożliwem, poleca ogól- 
ne zgromadzenie dyrekcyi wziąć pod uwagę spra- 
wę zasilania funduszami towarzystwa prywa- 
tnych towarzystw w celu ochrony ziemi, zawią- 
zanych w granicach statutem i regulaminem to- 
warzystwa kred. ziem. przepisanych. 

Ogólne zgromadzenie poleca  dyrekcyi , 
ażeby w przeciągu sześciu miesięcy, 
w powyżej określonym kierunku, wspólnie z ko- 
misyą rewizyjną i rzeczoznawcami wypraco- 
wane wnioski, przedłożyłanad- 
zwyczajnemu ad hoe zwołać się mają- 
comu ogólnemu zgromadzeniu. 


Dyskusya i uchwała. 


W dyskusyi zabrał głos p. Męciński, 
podnosząc, iż parcelacya musi się z naturalnych 
przyczyn szerzyć, ale powinna być ujętą w karby 
a mie być dziką i doszczętną. Dążeniem wszyst- 
kich szczerze kraj kochających powinno być u- 
trzymanie ziemi w rękach polskich, w rękach jej 
odwiecznych właścicieli. Godząc się z treścią re- 
zolucyi, mowca ostrzega równocześnie zebranych, 
by nie przywiązywali zbyt różowych nadziei do 
jej znaczenia. Co do proponowanej w rezolucyi 
Kasy pożyczkowej, wyraża p. Męciński przeko- 
nanie, że instytucya taka, pod patronatem tow. 
kred. ziem., będzie się mogła rozwijać i oddać 
sprawie narodowej poważne usługi. Z tych wzglę- 
dów, choć do poszczególnych ustępów rezolucyi 
nie przywiązuje mowca zbyt wielkiej wagi, to 
jednak całość rezolucyi wita z radością i uzna- 
niem. 

P. Tadeusz Cieński zwrócił uwagę, iż 
jest rzeczą pierwszorzędnej wagi rozbudzenie 
wśród szerokich kół naszego ziemiaństwa miłości 
i szczerego przywiązania do ziemi ojczystej, do 
roli po przodkach odziedziczonej i do pracy na 
niej, choćby się ona czasem wobec ciężkich wa- 
runków i stosunków wydawała niewdzięczną i 
niepopłatną. Jeśli tego zamiłowania nie będzie, 
jeśli nie będzie zapału do pracy na roli, to tru- 
dno będzie ziemię utrzymać w ręku polskiem, 
choóby nawet powstało kilka instytucyj pożycz- 
kowych. 

W głosowaniu rezolucye p 
Konopki jednomyśnie uchwalono. 


Zakończenie obrad. 


Z porządku dziennego uchwalono na wnio- 
sek Klemensa hr. Dzieduszyckiego u- 
dzielić 6.000 kor. w trzech rocznych ratach po 
2000 kor. na eel budowy domu robotniezego, O 
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co odniósł się w liście do tow. kred. ziem. ks. 
arcybiskup, Bilczewski. 

Po załatwieniu całego szeregu petycyj i 
podań przeważnie urzędników i sług Towarzy- | 
stwa, wybrało zgromadzenie „zastępcą dyrektora 
na nowe sześciolecie p. Zbigniewa Horo- 
dyńskiego. Nadto powołano do komisyi 
rewizyjnej pp. Kazimierza Winnickiego, Stefana 
Mioysę, Jana bar. Konopkę, Stanisława Jędrzejo- 
wicza, Krzysztofa Abrahamowicza, Klemensa hr. 
Dzieduszyckiego i Stanisława Dydyńskie go. 

Na tem o godz. 1/47 obrady jawne prze- 
rwano a zarządzono posiedzenie „poufne, po zakoń- 
czeniu którego na posiedzeniu jawnem uchwało- 
no jednomyślnie rezoluzyę do dyrekcyi, aby na 
najbliższem a więc za pół roku najpóźniej odbyć 
się mającem nadzwyczajnem ogólnem zgromadze - 
niu przedłożyła projekt regulacyi płac dyre- 
ktorów. 

O godz. 7 w. prezes zebrania p. Gorayski 
po wyrażeniu przez prezesa towarzystwa p. Kra- 
ińskiego uznania urzędnikom towarzystwa za gor- 
liwą i pełną poświęcenia pracę, zamknął obrady 
ogólnego zgromadzenia delegatów Towarz. kre- 
dytowego ziemskiego. 


Sejm. 


(9 posiedzenie, III sest+, VIII perjodu). 
' Lwów 2 marca. 


Dzisiejsze posiedzenie zostało otwarte o 
10:30. Odezytano kilka petycyj, do których po- 
parcia zabierali głos pp. Mazikiewicz, Barabasz i 
ks. Czartoryski, poczem izba uchwaliła p. Luka- 
sowi z Białej udzielenie uriopu do końca sesyi. 


Z porządku dziennego 

odesłał sejm przedłożenie rządowe z pro- 
jektem ustawy, regulującej prawo wydobywania 
minerałów, które nadają się do użytku z powodu 
zawartości żywic ziemnych, do komisyi górniczej, 
a przedłożenie rządowe z projektem ustawy, 
zmieniającej ustawę z 18 września 1901 o regu- 
lacyi rzek wykonać się mającej w myśl $ 5 ust. 
z 11 czerwca 1901 przez włączenie regulacyi 
górnych biegów rzek i ich dopływów, tudzież 
zabudowań potoków górskich, do komisyi wodnej. 
W  drugiem i trzeciem czytaniu przyjął sejm 
wnioski wydziału krajowego, „zezwalające repre- 
zentacyom powiatowym w Śniatynie i w Trem- 
bowli na zaciągnięcie pożyczek, pierwszej w kwo- 
cie 100.000 kor. na budowę drogi Tułuków- 
Stecowa, drugiej w kwocie 120.000 kor. na bu- 
dowę szpitala powszechnego. Odesłano dalej do 
koiuisyi budżetowej sprawę regulacyi poborów 
i stosunków służbowych urzędników i sług eta- 
towych przy wydziale krajowym, oraz zezwolono 
reprezentacyi powiatowej w Wadowicach na po- 
bór w r. 1907 wyższych dodatków powiatowych 
do podatków bezpośrednich. 


Ustawa o seminaryasch nanczycielskieh. 


Z kolei weszła na porządek dzienny sprawa 
wydania ustawy krajowej o seminaryach nauczy- 
cielskich, w myśl wniosku p. Bobrzyń: skiego. 
Sprawozdawca komisyi szkolnej p. Micha- 
łowski odczytał odnośny wniosek, poczem 
rozpoczęła się dyskusya ogólna. 

Pierwszy mowca przeciw, p. Mogilnicki 
iw tym projekcie widzi intrygę, wymierzoną 
przeciw narodowi ruskiemu. Zwłaszcza niebez- 
piecznem wydaje mu się postanowienie o dwu 
typach seminaryów, zwłaszcza w połączeniu z $ 
1 tej ustawy, który mowi tylkó o wiedzy 1 uzdol- 
nieniu nauczycieli, lecz i o ich wychowaniu, co 
może dać pole do tendencyjnej, Rusinom nie- 
przychylnej interpretacyi. Widzi wreszcie p. Mo- 
gilnicki naruszenie zasadniczej ustawy o języku 
ruskim w tem, iż projekt ustanawia tylko semi- 
narya z językiem wykładowym polskim, ałbo 
utrakwistyczne, a nie wspomina o seminaryach 
z językiem wykładowym ruskim. 


P. Stapiński oświadczył na wstępie, 
że przemawia za ustawą, choć przeciw niektó- 
rym jej postanowieniom ma pewne zastrzeżenie. 
Obaw, jakim dał wyraz p. Mogilnieki imieniem 
narodu ruskiego, mie podziela. Natomiast widzi 
niebezpieczeństwo w dwu typach  seminaryów, 
jakoteż w dwu typach szkół ludowych. Z lego 
też powodu wnosi, by sejm odesłał projekt na- 
powrót dn komisyi szkolnej z poleceniem usu- 
nięcia z niej ustępów o dwu typach seminaryów. 


P Kuryłowicz przemawiał przeciw 
ustawie, motywując swoje i swych kolegów sta- 
nowisko tem, iż w ustawie jest wiele postano- 
wień, które mogą ułatwić dalsze upośledzenie 
narodu ruskiego. 


P. Cielecki powołuje się na artykuły w 
pismach ludowych, gdzie włościaństwo samo 
daje wyraz przekonaniu, że wychowanie nau- 
czycieli jest nieodpowiednie, że nauczyciele lu- 
dowi nieprzyzwyczajeni są do stosunków po 
wsiach i nie mają dostatecznego wykształcenia 
gospodarskiego. To samo przekonanie panuje i 
w innych sferach, w tych zwłaszcza, którym 
rozwój rolnictwa w kraju leży na sercu. Ponie- 
waż projekt ustawy dąży do zaradzenia złomu, 
przynajmniej pod tym względem, przez podział 
seminaryów na dwa typy, mowca wita ten pro- 
jekt z zadowoleniem. Nie godzi się p. Cielecki 
z zarzutami mowoów opozycyjnych, w szczegól- 
ności wyraża zdziwienie, że p. Stapiński, choć 
zna stosunki na wsi, występuje przeciw dwom 
typom seminaryów. Podnosi w końcu mowca, 
Że projekt ustawy jest zgodnym z duchem cza- 
su, gdyż we wszystkich krajach zachodnich ob 
jawia się ruch za bardziej zawodowem wycho- 
waniem młodzieży,  przedewszystkiem zaś, Że 
odpowiada potrzebom kraju, dążąc do podnie- 
sienia wykształcenia rolniczego; rolnictwo bo- 
wiem jest podstawą życia gospodarczego naszego 
kraju. 

P. ks. Jaworski w mowie z namiętno- 
ścią wypowiedzianej, stanął znowu na stanowi- 
sku agitatorskiem. Temat, będący na porządku 
dziennym, dał mowcy sposobność do podniesie- 
nia daleko idących żądań Rusinów na polu 
szkolnictwa. Ks, Jaworski posunął się aż do 
tego, iż żądał zniesienia nauki języka polskiego 

w szkołach ludowych w Galicyi wschodniej, nie 
ole nadzo ia świąt łacińskiego obrządku itp. 


P. Leon Piniński, nawiązując do prze- 
mówień posłów ruskich w dyskusyi nad ustawą 
o seminaryach nauczycielskich, stwierdził, że i te 
ich przemówienia były pełne przesadnych, nie- 
uzasadnionych zarzutów. W szezególności zaś wy- 
stąpił mowca silnie, wśród oklasków izby, przeciw 
podnoszonemu ze strony ruskiej porównywaniu 
stosunków narodowościowych w Galiecyi ze sto- 
sunkami pod zaborem pruskim, stwierdzając, iż 
argument ten nie może być używany w dobrej 
wierze. Nech Rusini wywalczą nam pod zaborem 
pruskim — powiedział hr. Piniński — te prawa 
a choćby nawet część ich, których są uczestni- 
kami w Galicyi, a wdzięczność nasza będzie tak 
„elką, że żądaniom ich wprost oprzeć się nie 
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będziemy w możności. Dziś, każdy z nich, ane. 
tym argumentem walczy, świadomie mówi nie- 
prawdę. 

Przechodząc następnie do omówienia sameg o 
projektu, podniósł p. Piniński, iż nie ma w nim 
nie nowego na korzyść Polaków. Utrzymany 


został tylko stan dotychczasowy: na zachodzie 
polskie seminarya a utrakwistyczne we wscho- 
dniej części kraja. Utrakwizm jest wskazany 
ze względu na okoliczność, iż wszystkie powiaty 
Galicyi wschodniej zamieszkane Są przez ludność 
mieszaną. Z tego też powodu rozdział szkół, przy- 
gotowujących nauczycieli do przyszłego ich ZA- 
wodu, na szkoły wyłącznie polskie lub ruskie, nie 
może być pożądanym. 

W projektowanej ustawie jest podział semi- 
naryów na dwa typy i stworzenie nowego typu 
seminaryum 0 charakterze wiejskim. P. Stapiń- 
ski wystąpił w swem przemówieniu przeciw te- 
mu nowemu typowi, twierdząc, jakoby tego ro- 
dzaju typ szkoły miał przynieść obniżenie wy- 
ksziałcenia nauczycieli, jakoby miał przynieść 
obniżenie kultury. Mewca stoi na innem stano- 
wisku i wyraża przekonanie, że różniczkowanie 
systemów wychowania nietylko nie przynosi 
szkody kulturze, ale owszem ją popiera. Szkodli- 
wem jest wychowywanie wszystkich ludzi wedle 
jednego szablonu. Inne narody na zachodzie 
zrozumiały już to i zasady tej przestrzegają. 
Mnóstwo stąd jest zagranicą szkół średnich, po- 
łożonych po za obrębem murów miejskich; ubo= 
lewać tylko należy, Że u nas RA to nie zdobyto 
się dotąd, że nie ma szkół średnich, gdzieby 
młodzież kształciła się i wyc howywała w wa- 
runkach dobrych pod względem hygienicznym 
i moralnym. Stworzenie seminaryów o charakte- 
rze wiejskim nie pociągnie za sobą bynajmniej 
obniżenia kultury ani wykształcenia, a wycho- 
wankom Szkół nowego typu przyniesie dużo ko- 
rzyści. Uczeń seminaryum o charakterze miej- 
skim znalazłszy się po jego ukończenia na wsi, 
nie rozumie tej wsi, nie rozumie wartości natu- 
ry, gardzi włościanami i sam czuje się nieszczę - 
śliwym i niezadowolonym z powodu braku miej- 
skich rozrywek, co odbija się bardzo szkodliwie 
na jego działalności pedagogicznej. 

twierdzoną zresztą jest rzeczą, że zamiło- 
wanie wsi i przyrody, że miłość roli i 
ziemi ojczystej, nie tylko nie obniża 
kultury, ale przeciwnie uszlachetnia 
człowieka i podnosi go A dotąd wieś i 
jej zalety były kopciuszkiem — stworzenie no- 
wego typu seminaryów 0 charakterze wiejskim 
usunie to pogardzanie wsią i z pewnością będzie 
połączone z dużemi korzyściami dla sprawy wy- 
chowania i nauki. Przemówienie to hr. Piniń- 
skiego, spokojne a pełne siły przekonania, bar- 
dzo częsio przerywano oklaskami i potwierdze- 
niami. 

P. Huryk domagał się zastosowania 
planu nauki w seminaryach do potrzeb włościan= 


stwa. 

P. ks. Stojałowski, generalny mo- 
wca za ustawą, polemizował w cięty sposób z 
wywodami posłów ruskich, wykazując bezpod- 
stawność ich żalów i skarg. 
Ostatni przemawiał sprawozdawca  komisyi 
p Michałowski. 
Na tem odroczył marszałek dyskusyę szcze- 
gółową i głosowanie do następnego posiedzenia, 
a udzielił głosu komisarzow! rządowemu wice- 
prezydentowi Ło sio wi, celem 


odpowiedzi na interpleacyę 


wspólną wszystkich polskich posłów sejmowych co 
do zachowania się władz centralnych w sprawie 
uwięzionych za zamach na uniwersytet akademi- 
ków ruskich, Około ławy rządowej zgromadzili 
się wszyscy posłowie i hr. Łoś czytać począł 
odpowiedź rządową, wyliczającą, którego dnia 
ilu akademików ruskich uwięziono, a potem, jak 
z nimi w więzieniu śledczem  regułaminowo się 
obchodzono, później, którego dnia ilu uwalniano 
na podstawie decyzyi wyższego sądu kraj. itp. 
szczegóły. 

Następnie zapewnił komisarz rządowy, że 
„Stanowczo jest nieprawdziwą wersya, iżby wła- 
dza centralna wywarła była wpływ na meryto- 
ryczne głosowanie sę dziów, którzy zresztą zbyt są 
gięboko przejęci świado mością swych obowiązków 
i swej niezawisłości, by mogli się poddać skąd- 
kolwiek bądź pochodzącemu wpływowi”. Poczem 
znowu nastąpił długi wywód na temat więzienia 
śledczego, wielce swą treścią zbliżony do tego; 
co podaliśmy wczoraj. Czytanie tej odpowiedzi, 
która z wyjątkiem wyżej dosłownie przytoczonego 
ustępu, nie mogła zainteresować nikogo, trwało 
przeszło pół godziny... 


Gdy p. komisarz skończył, zażądał głosu 
Buynowski z kluba demokratycznego i 


oświadczył : 
— Gdy odpowiedź ta nie mogła interpelantów 


zadowolić... 

Marszałek przerywając: Dyskusya nie 
jest dopuszczalną nad odpowiedzią rządu, zanim 
uchwalenie otwarcia jej nastąpiło. 

P. Buynowski: Chciałem uzasadnić 
wniosek, ale skoro regulaminowi jest to prze- 
ciwne, ograniczam się do postawienia wniosku 
otwarcia dyskusyi. 

Marszałek: Kto popiera ten wniosek? 
Powstaje bardzo liczne grono posłów. 
Marszałek stwierdza, że wniosek jest dosta- 
tecznie poparty. 

Ks. Bohaczewski żąda stwierdzenia, 
czy w izbie jest komplet. 

Sekretarze liczą i oznajmiają, Że nie ma 
kompletu, skutkiem czego marszałek oświadcza, 
iż wniosek otwarcia dyskusyi 
podda dopiero na następnem 
posiedzeniu pod głosowanie. 
Odpowiedź rządu nie zadowoliła posłów, 
bez względu do jakich stronnictw należą, a nie 
zadowoliła z tego powodu, że uważano ją za 
odpowiedź jedynie na pierwsze pytanie: „Czy ck. 
rządowi wiadome s; fakty?* a nie można się 
w niej doszukać odpowiedzi na dwa dalsze py- 
tania: 

„2. Czy i co zamierzają władze zarządzić, 
aby Podobne fakty się nie powtórzyły w przy- 
szłości ?“* — i 

„3: Czy rząd jest skłonny dołożyć wsz8|- 
kich zali aby zabezpieczyć na przyszłość 
działalność sądów i wymiar sprawiedliwości od 
wszelkiej niepowołanej presyi ?* 

Zaprzeczenia wersyi wpływania władz cen- 
tralnych, włożonego w dodatku niefortunnie w 
środek odpowiedzi, nie uznawano w kołach po- 
selskich, jako dostatecznego wyjaśnienia na dwa 
wyżej wspomniane pytania interpelacyi. 


Koniec posiedzenia. 
Po odczytaniu zgłoszonych wniosków i inter- 
pelacyj, zamknął marszałek posiedzenie o 3 pop., 
następne w poniedziałek o 10 rano. 


Sprawe koleji myślenickiej, 

omówioną wczoraj przez nas, porusza także 
„Słowo pol.*, pisząc: „Budowa linii tak don osłej, 
jak Swoszowice- Myślenice-Mszana Dolna, nimo 
uznania jej przez sam wydział kraj, i przez sejm 
za pożyteczną i rentowną, doznaje dalszej, 
rzeczowo niczem nieuzasadnionej zwłoki, ponieważ 
z budowy tej linii odnieść ma korzyść pewien 
właściciel większych obszarów, który słusznie czy 
niesłusznie (to obojętne) nie cieszy się sympatyami 
sfer w autonomi rządzących. Animozya na tym 
punkcie tak silnie działa, że mimo, iż przy 
pewnym, niezbyt znacznym wysiłku można było 
uzyskać w ubiegłej sesyi parlamentarnej ustawowe 
zapewnienie finansowego udziału państwa dla 
tej kolei, mimo, iż wszystko do tego było przy- 
gotowane, mimo wyraźnego przyznania ze strony 
miarodajnych czynników w wydziale kraj, iż 
kolej ta jest dobra, potrzebna i będzie musiała 
kiedyś być zbudowaną — nie obj ęto jej 
wcale pertraktacyami z rządem. 
„W tym wypadku zapomniano zupełnie o 
precedensie z przed iat kilku, gdy można było 
coś wytargować od rządu na Koleje lokalne, a 
wydział kraj. nie miał gotowych projektów. Po- 
starano się zatem wówczas o zapewnienie do- 
tacyj dwu milionów koron na budowę linii biiżej 
nieoznaczonych. Mimochodem warto zaznaozyć, 
że z tej dotacyi nie wyzyskaliśmy kilkukroć sto 
tysięcy koron, które oczywiście dziś już prze- 
padły! Opecnie zaś sprawę zapewnienia budowy 
linii konkretnej, ważnej, przygotowanej w sposób 
nielekkomyślny, pozostawiono nieznanym fluktom 
przyszłych stosunków parlamentarnych ! 
„Powszechne w danych kołach jest zdanie, 
co więcej — przyznanie, że gdyby za spra- 
wą budowy tej linii był chodził kto inny, a nie 
p. X., budowa byłaby dawno przyszła do skutku. 
Dla takiego zatem powodu Kraków nie może się 
doczekać połączenia z miejscowością, która, jak 
Myślenice, i położeniem uroczem i powietrzem 
górskiem i wodą, znakomicie nadaje się na 
„Cottage“ i jest nim po części już dzisiaj. Dla 
takiego to powodu odwleka się sprawa oddania 
bogactwa drzewnego i sił wodnych eksploatacyi 
przemysłowej. Gdyby nie brak kolei, byłaby nie- 
dawno w tamtych stronach powstała wielka fa- 
bryka papieru i celiulozy. Dla takiego to powodu 
odwleka się sprawa skrócenia ruty z Krakowa 
do Chabówki, Zakopanego, Sącza itd. o 40 kilo- 
metrów *. 
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Uzas odnowić przedpłatę 


na miesiac marzec 1907. 


Miesięcznie kosztuje „Gaz. Nar.“ we Lwowie 
2 kor, na prowincyi z przesyłką pocztową 
2 kor. 50 h, 


Kronika. 


Lwów, dnia 2 marca 1907. 


Rautomiimrzy? 
W niedzielę 8 marca. Kunegundy K. — %r. kat 
Lwa pap. rym. — Kal. słow. Sławomiła. 
Wschód słońca 647, sachód 5 40 
W Poniedziałek 4 marca. Kazimierza Kr. — Gr. 
kat, Porfryrya. — Kal. słow. Kazimirza. 
Wscenód słońca 6'31, zachód 5*51. 
We wtorek 5 marsa Fryderyka Op. — Gr. kat 
Leone — Kal. słow. Pakosława. 

Fs PSl słonuu 642 maol 5 48 
we środę 6 marca. Kolety Panny. — Gr. kat 
Tymofieja — kal. słow Woisława. 
Wschód słońca 6'40 «achó+ 545. 


Wybór posła sejmowego z krakowskiej 
isby handlowej i przemysłowej w miejsce bł. p. dra 
Arnolda Rapoporta rogpisaoy zostął nu dzień 8 mar- 
ca b. r. 


Zmiany w ministerstwie spraw zagra- 
nicznych. Pierwszy szef sekcyi, Kajetan Merey, 
został przeniesieny do statusu dyplomatyczaych fank- 
oyonarpuszów II kl. i oirzpimał tytuł i charakter 
nadzwyczajnego upełnomocnionezo aubasadora, Mi- 
nister po za służbą, barsu Ceil, został pierwszym 
szefom sekcyi. Drugi szef sekcyi, Władysław Miller, 
otrzymał ad personam III klasę rangi. Radca lega- 
eriny, Paweł br. Esterhazy, mianowany tajnym rad- 
cą i szefem sektyi. 

— Mianowania. Komisarz powiutowy dr. J. 
Podozaski mianowany sekretarzem namiestniotwa w 
Morawie. 

Wyższy sąd kraj. w Krakowie zamianował 
auskultantami praktykantów K. Niżyńskiego, dr. K. 
Jareckiego, M. Piiarskiego, W. Hundrowskiego, E. 
Lenika i W. Ledóchowskiego. 

Asystestem rach, w dyrekagi dóbr puństwo= 
wych miasowany pruktykant E. Dziejowski. 

— % armii. Cssarz zamianował lekarza sziabe- 
wego, dr. Fr:aciszka Hubera, szefem lazarakim 26 
dywizji piechoty obr. Kraj., oraz zarządził przenie- 
sienio lekarza sztabowego, dr. Stan. Lecha z 20 p. 
do komendy obrony krajowej w Kra- 


p. obr. kraj. 
kowie. 

Reforma  stadyów prawniczych w 
Aastryi. W Wiedniu odbyła się narada tamtejsze- 
go fakultetu prawniczego sad wnioskami komitetu, 
wybranego celem przeprowadzenia reformy studyów 
prawniczych w uniwersytetach austryackich. Ne tem 
pierwszem swem posiedzeniu, dragie swołano na 5 
bm., fakultet prawniczy, z małemi tylko zmianami, 
przyjął wnioski komitetu i uchwalił przedsiawić rzą- 
dowi propozycye następujące: aby egzamin history- 
czno-prawny odbywał się w ostatnich ozterech tygo- 
dniach trzeciego półrocza; aby zredukowano naakę 
prawa kościelnego do czterogodzinuego kolegium, a 
nauki bistoryi państwowej Austryi do trzygodzinne- 
go kolegium. Przyjęto także, aby każdemu słucha 
czowi w ciągu drugiego, na pięć półroczy rozłożone- 
go okresu studyów, woluc było jeden z dwóch ostat- 
nieh egzaminów państwowych ałożyć, gdy wykaże 
się, że wysłuchał kolegiów obowiąskowych danej 
uchwały eo do redukcyi 
aby słuchacze 
studyów samo- 


grupy. Powzięto wreszcie 
liczby kolegiów obowiązkowych, 
mieli dość wolnego czasu do 


istnych. 

Kronika lwowska. 
Wiee obywatelski w sprawie wypadków na 
uniwersytecie i prowokacyjnego zachowania się czyn- 


ników narodowi polskiemu wrogich odbędzie się ju- 
Stzelnicy miejskiej o g. 4 


tro w niedzielę w sali 
popoładnia. 

-+ (o to anaczy ? Dzisiaj wieczór odbędzie się 
w sali „Gwiazdy* przedstawienie, w którem wystę- 
pują „bohaterzy“ ukraińscy. Agiatorzy rusóy roze 
rawoili, wszędzie kartki drukowane po polska i po 


Gb << O N 


— 


niemiecka. wzywające 
przed budynkiem „Gwiazdy“. Przy kolportowaniu 
tych kart«k pomocni są „polscy* towarzysze i syo- 
niści. Przestrzegamy przed  sidłami  prowokacyj 
ruskich, 
Ww 
„Gwiazda” 
wieczór. 
Ruch we Lwowie jest obecnie niezwykle 
ożywiony. Z powodu sejmu, obrad Towarz. kred. 
ziemskiego i zapowiedzianego na jutro zjazdu dele- 
gatów Rady narodowej, hotele wszystkie prsepełnio= 
ne, na ulieach spotyka się mnóstwo osób zamiejsco- 
wych, a widowiska wszelkie, restaurucr8 i oakiernie 
nie mogą pomieścić żądnych wrażeń Jub zaspoko- 
jenia apetytu. Na wozorajszym koncercie w Filhar- 
monii, urządzonym na dochód budowy keścioła ów. 
Elżbiety nie było jednego raiejsoa wolnego. Podobnie 
teatr, gdzie dawano operę „Napój miłosay*, wyko- 
naną przez dziecięcą trapę, był szczelnie zapełniony. 
Dobrze, że teatr skończył się już przed godz, 1410 
a koncert dopiero około 3,11, bo gdyby jedaiczi= 
śnie ke restauracye nie byłyby zdołały pomieścić 
żądnych posiłka wieczornego. W głównyeh restau- 
p” a to w [mperiałee, hotelu Europsjskim i u 
orża życie wrzało wozoraj późnym wieczorem, jakby 
w mieście naprawdę wielkostołecznem. 


+ Powszechne wykłady uniwersyteckie. 
Ww niedzielę, d. 3 bm. prof. uniw. dr. B. Dem- 
biński : Główne idee i wypadki francuskiej rewola- 
cyi. Sala XIV uniw., ul. św. Mikołaja 4, I p. Pooz. 
o godz. 5, 

Prof. uniw. dr, Kaczera: O nagminnem zapaleniu 
opon mózgowym (meningitis epidemies). Tow, rę- 
kodzielników „Skała* ul. Mickiewicza 38. Początek 
0 godz. 5. 


-> Z tow. prawniczego. Duis 5 bm. we wto- 
rek odbędzie się w lokalu towarzystwa (ulica Tea- 
tralna 1$ Sąd krajowy oyw, I p. drzwi 14), o go- 
dzinie a? wieczór wykład prof. dra Stanisława Sta- 
rsykskiego: 0 nowej ordysacyi wyborczej. 

= Z koła liter. artyst. Pierwszy wieczór ma: 
zyczny odbędzie się w „Kole* we wtorek, 5 bm. 
Przyrzekły w nim współudział pp. Gembarzewska 
(śpiew), Ottawowa (fortepian), Ordon-Sosnowska (de- 
klamacya) i prof. Frenciszek Neuhanser. Współ- 
udsiał w wieczorze tak wybitnych sił artystycznych 
Zapewnia mu z góry zupełne powodzenie. 
We wtorek, dnia 12 bm., wygłosi w „Kole” 


odozyt pt. „O kobietach w starożytności“, pani 
Neumanowa, 


<=- Teatr amatorski na dochód Tow. dobro- 
Czynności. Z inicyatywy  prezesowej Tow. dam do- 
broczynności we Lwowie, Remanowej hr. Potockiej 
odbędą się na dochód Towarzystwa w sobotę d. 9 
bm. 1 w poniedziałek d. 11 bm. w salach kasy- 
na miejskiego przedstawienia amatorskie. Program 
obu przedetawień jest ten sam i obejmuje 2 fran- 
auskie jednoaktówki, operetkę Suppógo: „Dziesięć 
sór na wydaniu* i całą seryę żywych obrazów, za- 
czerpniętych z powieści Henryka Sienkiewicza. Po- 
ozątek przędstawienia sa kaśdym razem o 7 wieczór. 
Nadto w piątek 8 bm. odbędzie się o g. 3 popołn- 
dnia w sali kasyna generalna próba przedstawienia, 
Ra którą wstęp mają dzieci, przyprowadzone przez 
rodziców za opłatą 2 kor. od osoby. Bilety na przed 
stawienia 9 i 11 bm. można nabywać w kasynie po 
onie 10 kor. sa krzesła w pierwszych rzędach, 6 
k. za dalsze kreszła i 3 k. za wstęp na salę. Ze 
uje du na liczne zamówienia wskazany jest po. 
ze w zakupnie biletów, Bilety na próbę 8 bm. 
a. w sód w dzień próby przy wejściu 

. Szczegółowy program i 

Rae © SA 24 gz przedstawień ogłoszo- 

~- Sub auspieiis imperatori 1 
dziś w uniwersytecie A AEN or haee 
Bergera RB doktora praw. Oprócz grosa  profesor- 
skiego obecny był także namiestnik hr. Potocki, 
który wręczył promowanemu oesarski pierścień bry- 
lantowy. 


-> KB Tew. hygianioznego. Dnia 4, bm. w 
poniedsiałek odbędzie się odczyt dr. IEugeninsza Waj- 
gla „o pielęgnowania choryck w dema“, w sali tow, 
lekarskiego (ul. Dominixanska 11) o 6 wieczorem, 
Wielce pożyteczny ten wykład, poświęcony omówie 
nia zasad hygieny chorego i jego otoczenia, wy- 
głoszony przez tak doświadczonego w tym zakresie 
prelegemta, obudzi niewątpliwie żywe zajęcie i zgro- 
madzi liczną publiczność zarówno z pośród eałon- 
ków Tow. hyg. jakuteż i gości. Wstęp wolny. 

„> Rada m. Lwowa na wczerajszom pesiędze- 
niu w dslszym ciagu szczegółowej dyakusyi budże- 
towej załatwiła rubrykę:  policya sanitarna. W dy- 
skusyi dr. Mahl domagał się reorganizacyi miejskiej 
służby lekarskiej i jakiegośkolwiek wykenywania po- 
lieyi sanitarnej na targach, na których sprzedają się 
fałszewane artykuły żywności. Dr. Mikołajski wyka - 
zywał datami fatalne stosunki zdrowotne we Liwo- 
wie i niedołęstwo policyi sanitarnej i podniósł, że 
uchwał sekcyi sanitarnej magistrat nie wykonuje. 
Dr. Pisek pokazał oały plik uchwał, które magi- 
strat zlekceważył! P. Szpilman skarzył się, że rewi- 
zye sakładów przemysłowych, piekarń, masarń itd. 
Prawie woale przez lekarzy miejskich nie są dw 
Nywane. Ursądzenia sanitarne zdane pachołkom ma- 
gistraokim | Konieczna jest reforma fizykatu i leka- 
rsy miejskich. P, Thnatowicz mówił o potrzebie 
otoczenia opieką lekarską szkół ludowych, które CZĘ» 
Sto s4 rozgadnikiem rozmaitych chorób. W odpowie- 
"Sm b. peun zai , oznajmił wicepr. Ra- 

i acnje nad założeni iejski 

Wady portowego. eniem miejskiego . .zB= 
astępne posiedzenia rady miejskie? odbęd 
tig we wtorek, środę, czwartek, piątek i sobotę. 3 

"> Oszukańcze telegramy. Przed tygodni 
zanotowaliśmy Wiadomość, 24. jakis ba NETESE D. 
alk Kołomyi telegram do tutejszego znanego po- 
szechnie kupca b. Alberta Szkowrona o przysłanie 
kor. dla p. Życzyńskiego prowadzącego w Caer- 
och filię handlu A. Szkowrona a do p. Życzyń- 
go w Czerniowcach o przysłanie do Stanisławo- 


chwili dowiadujemy się, że 
Rasinom sali na dzisiejszy 


ostatniej 
odmówiła 


niow 
skie 


wa P 

E £. dla p, Szkowrona, który miał w drodze 

ud» iade. Obecnie okazuje się, że w tym 
s, inne osoby padły ofiarą podobnego oszu- 


Pawii a mianowicie dr. Wiktor Opolski, Stanisław 


k is ĄCE 
ała: Śwski | August Gumiński, od których przez 


w Wiednie telegramy wyłudzono pieniądze. Onegdaj 
szustw w __ rosztowała policya aprawoę tych o- 


wać osobie 28-letniego mężczyzny, który nazy- 
Braza MA Edward Prue Przeźdnieoki, rodem z 
gg. królewskiej. j 

nad ran, Palacz i szalenieć. Wuzoraj około 5 
płonąć Saw realności przy ul. św. Kingi, zaczęła 
Dości, któr niana stajnia, mieszcząca się w tej real- 
Piarwgzy przecz a mUją dorożkarze. Pożar zobaczył 
ski, który ró odzący tamtędy parobek S. Karbow- 

Ychmiast zawerwał pomocy stójkowego 


"~ HERBABNY'ego 
3 
7 lat wypróbowany i polecany przez lekarzy. Zn 


AGS u a — —-. JE 


do stawienia się o 7 wieczór | i zaczął gasić ogień, co też łatwo się udało. 


GAZETA NARODOWA z Niedzieli dnia 3 marea 1907 Nr. 52. 


Dwie 
deski palącej się stajni były slane naftą. Na parka 
nie zaś sąsiedniej realności przy ul. Źółkiewsciej 95 
widniał kredą wypisany napis: „Nie bójcie się, dziś 
lepiej pślić się będzie”. Agent policyjny p. Spang 
Śledząc dalej spostrzegł w ulicy Tureckiej ma bramie 
realności p, Wiksla, która d. 27 z. m. się paliła 
nakreślone kredą słowa: „Jester sobie polski brat, 
będę palił sały świat*. Słowa te pisane były tą sa- 
mą ręką, co poprzedni napis. Obok znajdował się 
drugi napis: „O cześć wam panowie magnaci“. 
Rozpytująe okolicznyck mieszkańców, powziął p. 
Spang podejrzenie na "niejakiego Karola Panejkę, 
byłego dyetarynsza w dyrekcyi skarbowej, zamieszka- 
łego przy ul. Żółkiewskiej 68. Uchodzi on sa szaleń- 
oà, dwa razy już był leczony w zakładzie kulpar- 
kewskim, trzy razy próbował sobie odebrać życie, a 
psychiatrzy orzekli, że cierpi on na manię podpala- 
nia i zabijania. Agent policyjny dowiedział się, że 
owej mocy, gdy wybuchł pożar w realności Wiksi, 
Panejko wrócił do domu dopiero o 4 rano, a ona- 
gdajszej nocy, gdy wybuchł požar przy ul. św. Kina- 
gi wrócił do domno o 8 rano a ubrumie jeg. prze 
siąknięte było naftą. Na podsiawie tych poszlak za: 
aresztewał p. Spang Panajkę. Znaleziono przy nim 
nóż wyostrzony, listy, zapałki i motes, W notasie 
tym pod datą 26 lutego było zanotowane: „do jatra 
broń, traciema lab rewolwer, by nie wpaść w ręce 
tych, którzy  uszozęśliwinją  Kulparkowem*. W 
śledztwie policyjnem wypiera się Panejko, jakoby był 
sprawcą oba pożarów i do niczego się nie pray- 
znaje. 

+ Katastrofa kolejowa. Na głównym dworcu 
kolejowym we Lwowie, na torze ciężarowym, naje- 
chał pociąg ciężarowy z Tarnopola na stojące na 
torze wagony z węglem. Nastąpiło straszne zderzenie. 
Ofiarą padło jedno życie ludzkie. Roabiły się do- 
szczętnie 2 wagony z drobiem. W jednym z tych 
wagonów znajdował się konduktor Tomasz Garga- 
liński, żonaty, ojciec jednego dziecka: Poniósł śmierć 
na miejsca. Oprócz tego lekko uszkodzone 5 wa- 
wagonów. 


YKronika pownzechna. 


$ Automaty do listów rekomendowanych. 
W wiedeńskiem ministerstwie handln odbyła się o- 
negdaj próba nowego aparatu, praezRaCZzoLego do 
automatycznego rekomondowania listów, a skonstru- 
owanego przez inżynierów Fodora i Biioky'ego. Anto- 
mat jest podobny do skrzynek pocztowych, Ma on 
trzy otwory; jedan służy do wrzucania listu, dragi 
do uiszczenia opłaty, z trzeciego wypada  pokwito- 
wanie pocztowe. Aby uniknąć wszelkich nadużyć 
wynalazcy skonstruowali aparat w ten sposób, że 
jest on stale zamknięty, a dopiero po wrzucenia mo- 
nety można go użyć, Wówczas otwiera się otwór 
przeznaczony do wrzucBnia listu, po zakręcenin korby 
ukazuje się pokwitowanie, na którem są  następu- 
jąoe daty: Miejsce wysłania, numer automatu, data 
wysłania (rok, miesiąc, dzień), numer  porządkowy 
listu. Niezależnie od wielkości, grubości i kształtu 
listu, stempel wypada zawsze w tem samem miej- 
aca. Wszelkie oszustwa i uszkodzenia maszyny Są 
wykluczone. Depóki wysyłający nie wrzuci monety 
do skrzynki, nie może ani wrzucić lista, ani po- 
kręció korby. W razie niewrzucenia listu, korba o- 
braca się wprawdzie, lecz nie wychodzi pokwitowa- 
mie. Po obrocie aparat zamyka się automatycznie. 


$ Związek dziennikarzy słowiańskich o 
wiedeńskiem B. K. Na odbytom w Pradze posie- 
dzeniu wydziału centr. związku dziennikarzy sło- 
wiańskich poddano surowej krytyce traktowanie przez 
ek. biuro korespondencyjne spraw, dotyczących Sto- 
wian, zamieszkałych w monarchii, oraz Polaków sa- 
kordonowych. Jak to i my jaż niejednokrotnie wy- 
kazaliśmy, rządowe biuro telegraficzne jest w wyso- 
kim stopniu stronnicze. Mieliśmy na to liczne do- 
wody podosas ostatniej seeyi rady państwa, kiedy 
B. K. wyviągi s mów człouków Koła polskiego prze- 
kręcało, ustępy esencyonalne opuszozało, mowy te 
skracało do miaimam, a natomiast mowy przeciwni- 
ków naszych podawało nam niemal w całości. 

Kierownictwo austryackisgo B. K. nie zadaje 
sobie trudu, aby mieć z rzeszy niemieckiej wiado- 
mości telegraficzne b e z stro ne, lecz powtar'a i 
rozsyła po całej raonzrchii te depesze, które redaguje 
wrogie Austryi, alldeutsohorskie, berlińskie Biuro 
Wolffa. Wydział związku dziean. słow. uchwalił 
zwrócić sią do zarządu wiedeńskiego B. K. z żąda- 
niem, aby przesyłano rednkcyom gazet słowiańskich, 
która prenumerują depesze tego biura, doniesienia 
bezstronne o liczaych procesach, jakimi wła- 
dze pruskie szykanują kolegów połskich pod 
berłem niemieckiem ; berlińskie binro bowiem komu- 
nikuje wiadeńskiemu tylko takie iuformacye, które 
odpowiadają intencyom hskatystów. 

Węgierskie biuro korespondencyjne w laki sam 
sposób traktuje sprawy Słowian  zalitawskich jak 
binro Wolffa sprawy polskie tj. dopuszoza się ja- 
skrawych fałszów. Wiedeńskie ck. B. K, powtarza te 
fałsze bez żadnych zastrzeżeń. 

Całonkowie wydziału związku  dzienn. słow. 
zwrócili uwagę na to, że B. K. nie jest organem 
cantralistów i prasofilów niemieckich, ale instytucyą, 
którą utrzymają „królestwa i kraje, reprezentowane 
w radzie państwa”. W tym dachu uchwalono odpo- 
wiednie rezolucys, które będą przesłane p, Karołowi 
von Fabrici, dyrektorowi ck. biura korespoudencyj- 
nego w Wiednia. 


Panika w teatrze chicagoskim. Do „Dai- 
ly Mail“ telegrafują z Chicago: W poniedziałek, 
25 lutego grano w teatrze, liczącym 2500 widzów 
„Łucyę z Lammermooru*, W połowie drugiego akiu 
ujrzano s przerażeniem gęsty słup dymu, który wy- 
strzelał w głębi sceny. W mgnienia oka powstała 
straszna panika. W tym krytysznym momencie sta- 
nęła przed badką sufera primadonna, Alise Nilson 
i zaśpiewała z brawurą amerykańską pieśń patryo- 
tyczną, Odwaźniejsi poozęli jej wtórować. W tym 
samym owasie ogień stłamiono w zarodku. Dzięki 
przytomności pauny Nilsun nie przyssła do nieszczę- 
ścia. Widzowie pozostali w teatrze do końca przed- 
stawienia, a dzielnej spiewaczce urządzono serdeczną 
owację. 

$ Sejm, który 35 lat strajkował. S»jm 
księstowka Ratzeburg, należącego do w. ks. Meklem- 
bursko-Strzeleckiego przez lat 35 uprawiał  obstruk- 
cyę. Chodziło o zmianę kilku artykułów  konstytu- 
oyj, na którą nie chciał się zgodzić wielki książę. 
Ostatecznie książe ustąpił i po 35 latach bezczyn- 
ności sejm zabrał wię w zoszłym tygodniu do pracy. 
Czeka go sporo spraw. ma bowiem do załatwienia 
zaległości aż z roku 1870. 

Ks. Joachim Albert pruski, który za chęć 
małżeństwa z aktorką został przeniesiony do Afryki 
południowo zachodniej, obecnie z tamtejszych garni- 
zonów zestanie przeniesiony do służby w Chinach, 


Syrop wapienno - żelazisty 


akomicie nadaje się do tworzenia krwi i kości. Uspokaj 
Cena jednej flaszki koron 2:50, pocztą o 40 hal. więcej 

Jedyny wyrób i główna wysyłka Dr. Hellmanms Apotheke „zur ] 
Składy w aptekach we Lwowie, Brzeżanach, Gródku Jagiellońskim, Kamionce strum., Krynicy, 
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Z całego Świata. 

Krensztad. Loskarz 2 pałka sybirskiego, 
Schreiber, który celem zbadania przyczyn chorób 
zaraśliwych hodował bakterye, zachorował wśród 
objawów zakażenia. Przeniesiono go do fortu, gdzie 
jest odosobniony, 

Fiorencya. Gdy hrabina Montignoso kierowa- 
ła wozoraj podozas przejażdżki samochodem, w któ- 
rym jechała także księżniczka Monika, pewna dama 
dworu i hrabina Hugo, oraz palacz, samochód wje- 
chał na drzewo, poczęm został odrzucony na 30 
metrów w tył. Jakkoiwiek jadący samochodem nie 
wypadli, mimoto odnieśli wszyscy pokaleczania, a 
palacz ciężkie obrażenia. 


binm powietrza, face wozdania gantralnaj Stu- 
syi metaorologicznej we Wiedniu i sastrynckich kolei 
państwowych. Dnia 1 marca 1907. roku o godz. 7 
rano. Czerniewce —46. Tarnopol ——. Lwów —4'4, 
Row —— BPrzomyć: — -. Jaros'aw —8BB Tervów 
-— —, Nowy Zagira —— Kraków +20 Praga $12, 
Wiedeń -1'8 Semmering 4-20 Rudapeset +04. lcehl 
+14 Riva +39 Treyest $44 Calsyusze. 


2 ERAKOA 


—- Starosta tarnobreeski Lasocki wniósł 
do krakowskiego sądu skargę przeciw p. Setma- 
jerowi w Tarnobrzegu o obrazę czci drukiem. 

— Krakowska policya przytrzymała w dro- 
dze do Ameryki Atanazego Kowałyszyna, słu- 
żącego profesora Ochenkowskiego ze Lwowa ; 
Kowalyszyn skradł swemu służbodawcy ksią- 
keczkę kasy oszczędności na 1000 koron, pod- 
niósł pieniądze i wybrał się do Ameryki, zaopa- 
trzywszy się wprzód w złoty zegarek, pierścień, 
rewolwer, toaletowe przybory, webową bieliznę. 
Będzie on odstawiony do Lwowa. 

— Do krakowskiej kliniki chirurgicznej, 
w porze udzielania porady ambulatoryjnej, przybył 
niejaki Leib Fisch ze Stanisławowa, chory na 
hemoroidy. Gdy po zbadaniu go ktoś z obecnych 
powiedział, iż dla braku miejsca Fisch nie może 
być przyjęty, ten udał się bocznymi schodami 
niepostrzeżenie na strych i poderznął sobie gardło 
od ucha do ucha. Zastosowano wszelkie możliwe 
środki ostrożności, lecz bez skutku, Samobójca 
zmarł. Brat jego Mojżesz wpadł w takie rozdraż- 
nienie, iż pobiegł do miasta, kupił sobie rewolwer 
i wróciwszy na klinikę, groził zastrzeleniem 
doktorom, portyerowi i innym. Policya odebrała 
mu rewolwer i zatrzymała go w więzisaiu. 

Śledztwo wykazało, że Leib Fisch, który 
odebrał sobie życie przez poderznięcie gardłr na 
klinice chirurgicznej, był  dzierzawcą młyna 
w Uhorniku koło Stanisiawowa. Brat jego Mojżesz, 
który chciał strzelać do lekarzy i odebrać sobie 
życie, dziś jest spokojniejszy. Podał on wszystkie 
szczegóły swej podróży z bratem do Wiednia 
następnie do Krakowa. Mojżesz Fisch zupełnie 
nie pamięta swego zachowania się po śmierci 
brata. 


Zz POZNANIA 


Prześladowania pruskie. 

— Ks, prałat Jażdżewski wystosował do 
ministra oświaty protest przeciw wydalaniu £ 
gimnazyów uczniów polskich za to, że ich ro- 
dzeństwo bierze udział w strajku. Minister od- 
powiedział, że postanowienia powzięte w tej 
mierze przez gimnazyslne rady pedagogiczne 
będą wówczas cofnięte, gdy ustanie bezrobocie 
szkolne. 

— Poznańska izba karna zasąędziła redakto- 
ra „Kuryera Poznańskiego* Ziółkowskiego za arty- 
kuły podburzające rzekomo do strajku szkolnego 
w Å wypadkach na grzywny 50, 400, 70, 70 
marek. Ogółem skazano dotąd p. Ziółkowskiego 
na 2700 marek. Ks. Laubitz z Inowrocławia 
skazany został na 300 marek, 


Z WYARBGALUWYYZ. 


— Wczoraj popołudniu napadli bandyci w 
śródmieściu Warszawy na inkasenta banku łódz- 
kiego, Jana Paczeskiego, który w towarzystwie 
wożźnego niósł sumę 3.000 rubli. Napastnicy usi- 
łowali wyrwać Paczeskiemu tekę, lecz spłoszeni 
strzałami wożnego, umknęli strzelając z rewol- 
werów. Paczeski jest ranny. 

Według wiadomości z Łodzi, poseł Babicki 
udał się wczoraj do Berlina, celem interwenio- 
wania w Związku fabrykantów łódzkich, mają- 
cych swą siedzibę w Berlinie, na rzecz zaprze- 
stania lokautu. 

— Stan zdrowia Romana Dmowskiego, 
który był chory na influenzę, polepszył się o tyle, 
że będzie on mógł wyjechać do Petersburga i 
wziąć udział w pierwszem posiedzeniu Dumy. 


Rach artraivezno-litoracki. 


Z sali koncertowej. Wozoraj olbrzymia wala 
Filharmonii lwowskiej była do ostatniego miejsen 
wysprzedaną. Od wielu łat jaż nie było tak wielkie- 
go zainteresowania się koncertem, jak ostatnio, Od 
dwóch przeszło miesięcy Wszędzie i zawsze mówiono 
i dyskutowano ma temat „koncertu na 16  fortepia- 
nach“; byłoby to rzeczywiście chlubnem świa 

dectwem mazykalności dla naszej publiczności, gd: by 
rzeczywiście tylko względami muzysznymi lub ariy- 
stycznymi się powodowano. Tymozasem można było 
wozoraj przekonać się, że tylko ciekawość zobaczenia 
16 fortepianów a nie potęga samej muzyki byłn po- 
wodem ogólnego zainteresowania. Gdy pierwszy na- 
mer programu, wykonanego na owych 16 fortepia- 
nach, minął beg ególnie oczekiwanych niespodzianek 


* 


dynamicznych, nastąpiło ogólne rozczarowanie. Pu- 
bliezność spodziewała się nadzwyczajnych efektów 


dynamicznych, o sile 16 fortepianów, czyli 36 rąk, 
a tymczasem dans jej koncert Bachs, gdzie głos 
fortepianowy tylko gdzieniegdzie był w.mooniony 8 
więc, gdzie na pierwszy plan występywała potęga 
muzyki a nie potęga ofektów dynamicznych. Całą 
sytaacyę wezorajszego koncertu ratował współudział 
takich wybitnych artystów, jak p. Marya Langie- 
Wysocka, pp. Bandrowski i Wolfsthal. P. Langie- 
Wysocka i tym razem wszystkich oozarowała wzo- 
rową interpretacyą pieśni, opartą na doskonałem 
wyszkoleniu głosu i niezwykłym smaku prtystyeznym. 
P. Bandrowski, zawsze i wszędzie pozostanie wielkim 
artystą; zarówno na goenie, gdy odtwarza postacie 
bohaterskie, juk i ma estradzie koncertowej, gdy 
śpiewa pieśni Rubinsteina lab Straussa. Nader enta- 
syastycznie przyjęto wirtuoza — skrzypka, prof. M. 
Wolfsthala za koncertowe wykonanie kompozyoy) 
Chopin - Wilhelmy'ego i Wieniawskiego (polonez 


za opakowanie. 


Barmherzigkeit”, Wien VII/I. 
E Podwołoczyskach, 


mm 


a kaszel, usuwa fiegmę, pobudza apetyt. 


D-dur). Dodatkowo artysta odegrał przepiękną aTa- 
rantel ę* Wieniawskiego. A 


* Natalia Löwenhof, pianistka, naaozycielka 
Instyiutu mazyesnego, daje w poniedziałek 4 bm. 
swój doroozay koncert. Artystka ta, jedna z naj- 
lepszych sił pedagogiernych wa Lwowie, zasługuje 
na szózere uznanie i peparele. 

Repertuar lwewskiego tentru miejskiego. 

W niedzielę popoł. występ włoskiej opery dzie- 
cięcej „asktyczki — Wiest „Moralność pani 
Dulskiej“ G. Zapolskiej. 

W posisdsiajek występ włoskiej opery dziecię- 
cej „Cyrulik Sewilski“. 

We wtorek „Opowieści Hoffmana“, 
gusta Dianni. 

We środę po raz pierwszy „Edukacya Bronki“ 
komedya w 3 aktach przez Stetana Krzywoszewskiego. 

We czwartek „Zygfryd" Wagnera, występ AM. 
Bandrowskiego. 

W piątek „Edukacya 
skiego. 

W gobotę popoł. „Skąpiec“ Moliera — wieczór 
„Manon“ Massenet'a, występ Ireny Bohuss i Augusta 
Dianni. 

W niedzielę popoł. „Zażarty automobilista“ — 
wieczór „Orfeusz w piekle“ Offenbacha. 

W poniedziałek „Upiory“ Ibsena. 

We wtorek po raz pierwszy „Sherlock Holmes" 
komedya w 4 aktach Conana Doyle, tłómaczył M. Se- 
chorowski. 

We środę „Sheriock Holmes" Consna Doyle. 


liepertuar tontra k 'nkewskiege. 

W Niedzielę popołudniu Prsybylskiego „Księ- 
życ i słońce“, „Antkowe wesele" i „Pożegnanie“, wie- 
ezér „Moralaość pani Dulskiej" Zapolskiej. 

W poniedziałek „Wesele". 

We wtorek „Czajka Czechowa. 

We środę „Król Kandaules* Gidea. 

W piątex „Cierpki owoc" Bracca. 

W sobotę „Harde dusze“ Sarneckiego. 

Ww RWE. popołudniu „,Skąpiec* Moliera — 
wieczór „Harde dasze* Sarneckiego. 

W poniedziałek „Wiele hałasu o nio“ Szekspira. 


Ostatnie wiadomości. 


Urzędowa „Wiener Ztg.* ogłasza ustawy: 
o regulacyi płao państwowego personalu nauczy 
cielskiego, oraz o podwyższeniu poborów i eme- 
rytur katolickiego i grecko-oryentalnego ducho- 
wieństwa. 


p ofi A WANOR ZWZ PW 4 dak ina L=". 
Telegramy i telefonematy 
z dnia 2 marca 1907. 
Prognoza pogody. 

Wiedeń. Prognoza centralnego zakładu mete- 
urologicznego w Wiedniu na dzień 3 marca: 

W Galioyi wechodniej i na Bukowinie: 
Zmiennie, mierne wiatry, temperatura mało zmienio- 
na, polepsza się. 

W Galicyi zachodniej: Pochmurno, wiele słoń- 
ca, miejscami mgła, słabe wiatry, temperatura mało 
zmieniona. z 


występ Au- 


Bronki“ Kraywoszew- 


Berlin. Dziennik urzędowy ogłasza dziś 
przeniesienie na własne żądanie starszego radcy 
sądu, znanego posła centrowego Roehrena, w 
stan spoczynku. 


Sejmy. 

Berno mor. Sejm morawski na wcsoraj- 
szem posiedzeniu przyjął w imiennem głosowa- 
niu wszystkimi głosami przeciw 23 wniosek pp. 
Szramka i dr. Oberleithners w sprawie zapro- 
wadzenia przymusu wyborczego. 

Praga. W sejmie pojawiła się wczoraj li- 
czna deputacya rozwódek katolickich z prośbą 
do posłów o poparcie akcyi dążącej do uregulo- 
wania prawa małżeńskiego i do usunięcia nie- 
rozerwainości katolickiego węzła małżeńskiego. 

Sejm uchwalił dziś nagły wniosek w spra- 
wie braku wagonów do przewozu węgla na ko- 
lei Północnej. 


Sprawy austro-wągierskie. 
Wiedeń. Dziś od 10 toczą się dalsze obra- 
dy ugodowe austryackich i węgierskich mini- 
strów. O 11 będzie Wekerle na audyencyi u 
cesarza. 


Trudneści w gabinecie. 


Praga. Do „Nar. Listów“ donoszą z Wie- 
dnia, że obecnie Z racyi trudności, jakis nastrę- 
czają układy między Austryą i Węgrami pewne 
koła na całej linii agitują przeciw gabinetowi br. 
Becka. „Kandydatów na prezydenta ministrów 
nie brak, a smutno, że żądania węgierskie po- 
piera pewne ministerstwo, które zapomina, że ma 
wszelkie powody drzeć o spokój sesyi delegacyj- 
nej. Niekorzystna dla Austryi ugoda £ Węgrami 
nie może liczyć na większość w parlamencie au- 
stryuckim. Zatwierdzenie zaś tej ugody po stro- 
nie ausiryackiej na podstawie $ 14 wywołałoby 
tak niesłychaną burzę, że następstwa jej odczu- 
łyby jeszcze inae koła, niźli gabinet, któryby u- 
żył w tym celu $ 14. . "= 

W dalszym ciągu „Nar. Listy“ wymieniają 
już po nazwisku, że najgorliwiej o obalenie br. 
Becka starają się te koła, które stoją W bliskich 
stosunkach z drem Kórberem. Chcą one na no- 
wo zaszczepić system Körbərowski, opierający 
się na $ 14. „Nar. Listy” piszą, że gabinet Kör- 
bera spotkałby się natychmiast z nieugiętą 1 kon- 
sekwentną opozycyą, i że wypowiedziel:by mu 
walkę wszyscy reprezentanci całego narodu Cze- 


skiego. 


Sprawa polska w sejmie pruskim. 
Berlin. (Biuro Wolfa). Dzisiejsze posiedze- 
nie komisyi budżetowej pruskiego sejmu było 
prawie wyłącznie poświęcone sprawie polskie- 
gostrajkuszkolne80. i i 
Minister oświaty Studt twierdził, że strajk 
szkolny wybuchł najpierw w Poznaniu, skąd 
w daiszym ciągu rozszerzył się na dyecezye : 
Chełmno, Warmja oraz część wrocławskiej. Ww 
Warmii i Wrocławskiem strajs ustał a w Pru- 
siech zachodnich szybko się zmniejsza. Zawdzię- 
czać to należy lojalnemu zachowaniu się ducho- 
wieństwa, które z wyjątkiem Prus strajku nie 
ierało. 
OR © religijne przyczyny strajku, podczas 
gdy w rzeczywistości chodziło o sprawy narodo- | 
wej polityki. Usiłowania pokojowego porozumienia 
z śp. arcybiskupem, gnieźnieńskim nie powiodły 
się. „Niestety właściwi winni są za kulisami, a 
uwiedzeni muszą cierpieć“! 


Rząd, który strajk uważa za naruszenie (?) 


| istniejących przepisów szkolnych i ustaw, zanie- 
chał środków radykalnych, jak zupełnego usunię- | 


z kwasów podfosforanowych. 


Ułatwia trawienie i odżywianie. 


Kniserstrasse nr. 73—76. 
w Rzeszowie, Tarnopolu. 


m 


Prawdziwy tylke 
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cia nauki religii, lub zamknięcia szkół, kładąc 
wagę na to, aby przy nauce religii nie przycho- 
dziło do kar cielesnych. 


Parlament niemiecki. 


Berlin. W dalszym ciągu dyskusyi budże- 
towej w niemieckim parlamencie zaznaczył po- 
seł Hatzfeld, że parlament w porównaaiu 
z poprzedniemi latami zbyt wiele czasu poświęca 
sprawom partyjnym, podczas gdy naród domaga 
się pozytywnej pracy. Mowca dał wyraz nadziei, 
że naród niemiecki coraz więcej będzie się OG- 
dalat od socyalnej demokracyi. Sem ler (na- 
rod.-liber.) polemizował z centrum. Singer 
(socyalista) wśród śmiechu na prawicy zaznaczył, 
że socyaliści mogą na przyszłość żywić jak naj- 
lepsze nadzieje. Mowca wystąpił przeciw 8po8o- 
bowi, w jaki kanclerz rieszy przemawiał w obec 
posłów socyalno-demokratycznych. Singer w dal- 
szym ciągu mowy oświadczył, iż nie jest prawdą 
jakoby socyalna demokracya życzyła Niemcom 
nowej Jeny. Plany kolonialne Dernburga SĄ zu- 
pełnie niajasne. 

Po przemowie sekretarza stamu Posa- 
dowskiego protestował konserwatysta Win- 
kler energicznie przeciw temu, aby W parla- 
mencie omawiano sprawy pruskiej polityki. Jeżeli 
Schrader wyraził życzenie, aby z obu stron pra- 
cowano nad zażegnaniem szkolnego strajku pol- 
skiego, to zapomniał o tem, iż w walce tej nie 
chodzi o równe czynniki, lecz o Prusy i 0 ich 
poddanych (Potakiwania na prawicy, protesty 
wśród Polaków i socyalistów). Wreszcie Eico k- 
hof (wolnomyślna p. lud.) i Liebert (p. rząd.) 
przemawiali przeciw socyalistom. 


Z Rosyi. 
Wybory do Dumy. 

Petersburg. Do wczoraj 8 wieczorem wy” 
brano 491 posłów do Damy. Z nowo wybranych 
należy 6 do lewicy. 

Petersburg. Miasto Petersburg wybrało 6 
posłów do Dumy, z których 5 (Kuttler, Piotr 
Struve, Hessen, Pietrow i Fedorow) należą do 
kadetów a 1 robotnik do grupy pracy. 

Zamachy. 


Jekaterynosław. Na stacyi Igren obrabo- 
wano wczoraj pociąg, który przybył £ Bimelni- 
kowa. Złoczyńcy dali do pociągu salwę rawolwe- 
rową, zabili naczelnika stacji I jednego z urzę” 
dników, kilku innych śmiertelnie poranili. Rów- 
nocześnie dano z pociągu strzały, które zraniły 
kilka osób. Bandyci przecięli druty telegraficene, 
a odezepiwszy lokomotywę, pojechali na niej. 
Zrabowano 50.000 rubli. 

— Berno. Prokurator federacyi postawił w 
trybunale federacyjnym wniosek na wydanie rzą- 
dowi rosyjskiemu poddanego rosyjskiego nieja- 
kiego Kilaszyka, który zamordował w roku ze- 
szłym w Warszawie dyrektora kolei nadwiślań- 
skiej Iwanowa. Kilaszyk był za to morderstwo 
aresztowany, lecz zdołał ujść z wiezienia war- 
szawskiego. Prokarator twierdzi, że zbrodnia Ki- 
łaszyka nosi znamiona zbrodni pospolitego mor- 
derstwa, a nie politycznej. 

Praceiw Karopatklnowi. 


Petersburg. Generałowie Kaulbars, Grippen- 
berg, Bilderling 1 Renenkampf wyzwali na poje- 
dynek generała Kuropatkina Ozują się oni obra- 
żeni, gdyż Kuropatkin w swem dziele o wojnie z 
Japonią napisał wiele o ich niesubordynacyi, niet- 
ctwie, lekceważeniu obowiązków itd. W sferach 
wojskowych panuje przekonanie, że wladze wyż- 
sze nie pozwolą na odbycie pojedynku, który 
wpłynąłby demoralizująco na armię. 

Kwakaucya Mandżaryi. 


Petersburg. Na carski rozkaz opuściło 
wczoraj iskie wojsko Cicikar (w Mandżaryi) 
żegnane przyjaźnie przez ludność i władze chiń- 
skie. Rosyjski komisarz wojenny odjeżdża stam- 
tąd jutro do Charbina. 


Walka antikościelna we Francyi. 

Paryż. Ponieważ proboszcz w miejscowo- 
ści Tournemine nie chcial wydać kluczy Od ple- 
banii, wezwano policyę 1 żandarmeryę, które po 
bezskutecznych wezwaniach, otoczyły probostwo. 
Z okien rzucano na policyę i żandarmów kamie- 
nie, siarkę, ye i inne pa > sięga 

je wyważono bramy 1 usun! p 
aim RA mera, około 10, kobiet, które 
znajdowały się na 1 piętrze. Śledztwo w tej 
sprawie wdrożono. 


Z Hiszpanii. 


Dziennik uçzedowg ogłasza kró. 
skie rozporządzenie, znoszące awniejszy re- 
= z ST anat z. r., który uznawał śluby 
cywilne bez składania przez małżoaków wyzna- 
nia wiary. Reskrypt ów wywołał żywe protesty 
ze strony biskupów, którzy te cywilae małżeń- 
stwa uważali za konkubinaty. 
Z 
8 Losowanla. Przy ciągnienia losów komunal- 
nych m. Wiednia z r. 1874 padła główna wygrana 
300.000 k. na seryę 1212 ur. 61, Il. wygrana 
20.000 k. ua s. 1056 ur. 34, HI. wygrana 10.000 
koron na s. 551 nr. 19. 
Wiedeń, í marc:. Spirytus. Za towar 


tyngentowany z dostawą natychmiastowa za 100 
lic Ę kor. 74280 do 48-20. "endencya: niezmie:- 
niona. ) 

Cukier; 
miastową z Wiednie w całych wag. 
Tendencya : spokojna. 


Budapeszt 


Madryt. 


Rañnada prima z dostawą natych- 
K. 66 — to 43-25. 


dnia 2 marca. Kurs A koro- 
i po 100 kig. Notowano pszenicę na kwiecień 
RAL na ei 753—754, na paździemik 7:83» 
7:86, żyto na kwiecień 880—681, na październik 6'79 
i kwiecień 7:41—7'44, na październik 

669—6"71, kukurudza na maj 521—522, na lipiec 586 


I RENEE r wonne wonna wa WT 
Kwie Sehweizera jedwabie! 


Proszę żądaó partia korespndenc. za 10 hl. 
próbek naszych nowości na wiosnę I lato 
na suknie i bluzki : Eohizen, tafty lustre, louisi- 
ne, a jour muśliny 120 cim. Bzerok. od koron 1-2) 
wyżej za metr, czarne, białe, jednokolorowe i różno- 
kolorowe, jakote4 haftowane batysty na biuzk: i 
suknie. Sprzedajemy pod gwarancyą trwałe jedwabne 
materya wprost do mieszkania prywatnego z 
opłaoonemm portem i ołe s. 


Schweizer & Co., Luzern 027 (Schweiz), 


(Seidenstof(-Kxport) — Kónigl. Heflief. 5 


z tą marka 
ochronRĘ 


Ost zega się 
przed naślado 
wnietwem. 


Miejsce kurącyjne 


„PRIESSNITZTHAL" 


w Nódling. 

założone w r. 1850, urządzone z naj- 
medniejsnym komfortem, w najpiękniej- 
szem (M sz Wiedeńskiego lasa — 
jednak półgodziny oddalone od Wiednia. 
Nadaje się do kuracyi wszelkich ała- 
beści wewnętranych merwowych — 
dla wyczerpanych i osłabionych naj- 
troskliwsza opieka i snakemite skutki. 
Telefon: Mödling 41. 

Cenniki bespłatnie, 
Lekara kierujący: Dr. Józef Weiss. 


Syrup - 


sporządzany od r. 1888 ściśle 


kierunkiem jego uprewnionych spa 


borny, z drobia i zwiersyny, przy 
Toilas mięsa sdrowa, pożywna i tani 
sapa, po 24, 20 i 15 koron kilo. 


Kasimiera Matezyńska — Kołomyja, 
Mnichówka 80. 


. Tamioj jak wmędsi 


EFE: 
siĘ Bah 
: 


Obeonjo obok teatra, ul. Hetmańska. 
20 


Leśniczy i Łowczy 


oguarminewany, posiadający edpowiedają 
kwalińkacyę w zawodzie leśnictwa ł ło 
wiectwa s zamiłowaaia, z dłuższą prakty: 
ką, mogący sę wykazać chlubnemi świa- 
dęctwami i odpowiednią rekomandacyą, 
poesukuje posady leśniczego lnb komtro- 
Jora, Wymsgania skromne, Łaskawe sgło- 
menia „laśnik” posto rest. Udcieczko. 
209 


£icyłacya 


40 krów, 26 koni i narzędai rolniosych — 
adbędaie się 14 marca godz. lo rano w 
Międzyhercach, poczta i stacya kolei Ha- 
licz, w pięcioklormetrowem  wddsienia od 
kolei. 197 


Osoba w średnim wieku, snająca do- 
destwami, pesrnkuje miejsca. Janina Ja- 
ross, Lwów, Mararska 5. 312 


żenajy, a małą familią, lat 
Ekonom, 46, tów e oE aA 
a wsorowych gospodarstw, znający apra- 
wę cukrowych buraków i chmielnictwo, 
poszukuje posadę. Poste restante, Jeaupol. 


długie i masiadowe peolees 
Wanny rr caLADEK, msa- 
ayn wyrobów ielasnyeh, metalowych, — 
Lwów, Rynek 4b. 200 


nlsi A. Eraliskieg 
Zarząd pasieki ^s Sssierm. 
nach ad Borszczów, wysyła w pięcieki- 
lowych blasasnk*ch, wszystka opłatnie, 
prawdziwy maiOd lipcowy w osale 6 kor 
30 ħal., a wyborny miód lipowy w cenie 
7 koron. Wysyłe również miody pitne 
edsrczogólnione na kilku wystawach, 8 to 
stolowy  kasztalański, królewski i miody 
pitne owocowe jak Borówczak, Maliniak, 
Dareniak, Wiśniak, Winogroniak, Ożynisk 
ttd. w pięciokilowyeh . blaszankach, wszyst- 
ko © 
do 
freako. 


Sadzonki 
wikliny koszykarskiej 


Gdznaczone srebrnym medalem na 
wystawie ogredniczej we Lwowie 
1906, pe eenie k. 3:50 za 1000 
sgtuk, sprzedaje Obszar dworski 
Sfedliszowice, poczta Biedliszo- 

wice. 192 


kor. fo hb. na Życzenie 
195 


Wydawea i odpowiedzialny redaktor Platen Kostecki. 


Rok założenia 1820. Wielokrotnie premiowane. 


Jnsam 8 Prinoth 
St. Uirich — Gródan, Tirol. 


Ołtarze, kazalnice, 
relief, chrzcielnice eto. z drzewa we wszystkich 
stylach, polychromiczne z prawdziwem pozło- 


Tylko najlepsze wykończenia. 


Deliketae ryby w przesyłkkch poestowych| prawdniwy paryski, 
aját} kilo netto k. 8°30 


brse kuchnię, s debremi świa- w = A | 


tnie w cenach od 6 kor. 40 hal. k 


GAZETA NARODOWA z Niedzieli dnia 3 Marca 1907 Nr. 52. 


PZ m A a o APA POK 


> one rA BEE a a NL 


przez najznakomitszych profesorów i lekarzy w 
e w 
Siro fin I chorobach płuc, katarze, 
w kokluszu, skrojułach, injluency, 
Ponieważ zdarza się, że często ofiarowują pi n Haa r atai 
do nabycia za lekarskiem zleceniem 


bezwartościowe naśladownietwa, przeto należy zawsze żądać: PRE steipa sidrom damani 
oryginalny pakiet „„Baoche. i 


"T Sa F. HOFFMANN-LA ROCHE © Co., Basel (Schweiz). r] 
(zizi = W dka > ma W oda —— | 


najlepszy środek czyszczący krew 


2 
Pagliano, prof. Hieronima Pagliano 


podług orygimalāsj resopty pierwetnej przez wynalazcę założonej i beenie zostającej pod 
ebiereów, firmy, której siedzibą jest FLORENCYA Via Pandolfini (italia). 
"z 


)Niewczyk 


LWÓW, UL Czarnackioc l0. 


33 


KŻ Ga ORLOK! GE 


podnieca apetyt, podnosi wagę ciała, 
usawa. kaszel, plwocinę i poty nocne. 


-EC E e Od © „ .  .. j« OESROROENGM 

Płynny — w proszku — w pakietach. 

Należy żądać zawsze jasno-niebieskiego znaku fabryki z podpisem prof. Girolamo Pagliane. 
Do nabycia we wszystkieh większych aptekach. 


Skład dla Austryi: SOCRATE BRACCHETTI-ALA (Süd-Tyrol. 
Do aiui e ar A ei Tonna Uar Nena AA ia T yA iey (= 


Zawiadamiam, że za staraniem Dyrekcyi Centr. Związku galio. przem. tabr., przeniosłem moją | 
A p 
Świnie 
í 


od 21 lat istniejącą fabrykę instrumentów muzycznych z całym personalem z Poznania do 


bogate zdopatrzony Magazyn wszelkich instrumentów muzy- 


bogato zaopatrzony 
wliasmego wyrobu. Wszelkie repera- 


cznych smyczkowych dętych cye uskuteczniam starannie. Najtańsze 
1 


źródło zakupna w kraju. — Ilustrowane cenniki wysyłam franco. 


NAJLEPSZE NASIONA 


rolne, warzywne, kwiatowe — poleca 191 


M. Woliński, p, maryacki 3. 


można tylko wtedy od chorób echro- 
nić fi w krótszym o polowę 
czasie mtuczyć, jeżeli sią codzień 
do karmy 3 łyżki 188 


SUTLINU 


dodaje. Gwarantuję i płacę w prze- 
ciwnym razie odszkodowanie. 


Dwa razy tyle MLEKA dają 
krowy i zawsze jest ono żółte, tłuste 
i zdrowe, jeżeli się do strawy daje 


ZECELTA:. 
Wzmacnia on krowy po ocieleniu i 
ił Pa AR utrzymuje zdrowe latami. 

i TZ Puszki próbne á 60 h. 
5 klg. 6 koron. 


Biecz — Górny apt. Gródek — 


i wea 


M PTO 


Lwów, 


Szparagi olbrzymie 7 Eibengeit 


drogi krzyżowe rzeźbione 


Składy: Biała — Thomke. 


cemiem lub „naturalne Z drzewa dębowego, | Hescheles apt. Kołomyja — Turzański drog. Lubaczów — 
orzechowego itd. Statuy Chrystusa, grób Chry- Kozłowski. Niżniów — Błocii apt. Nowy Sącz — Nowa- 
stusa. nt ore KE apt. Ak eh -— kai; apt. Tłumacz — Szan- 

4 i owski apt. tanisławów — Dąbrowski. Stanisławów — 

Szezegółowy SE co r qi grobów ma s jA Falk drcg. Uhnów — Kałużniacki apt. Wiśniowczyk — 
zaraz bezpłatnie i opłacony. Falber apt. Żywiec — Kornicki drog. Lwów -- Mikolaach 

iSp. Janów — Baar apt. Nowy Targ — Ossowski drog. 


e. Í k. nadwor Pd ny dostawca 


i specyalista dla uprawy szparagów 
w .Eibenschitz (Morawa) 


odznaczony pisrwszemi nagrodami na wielu krajowych | zagranioznych wy- | 
stawach, rozsyła już od teraz tak z własnej uprawy jak też zakupione u p. J, 
Koci, znane poprzednio z oddziału przemysłowego stowarzyszenia dla upra- 
wy „Oibrzymich szparagów i sadzonek w Elbenschitz*, obecnie jeszcze więcej 
ulepszonej nprawy, obfitsze, mięsistsze 1 znakomitego zapachu, o 14 dni wcze- 
niejsze, aniżeli wszystkie znane dotychczas gatnnki, sadzonki szparagowe, 
mianowicie jedno- dwu- i trzyletnie, z gwarancyą 2a przyjęcie się każdej 
sadzonki. W miesiącu maju rozsyła się dwa razy codziennie Świeżo cięte 
szparagi duże i stołowe, we wiązkach lub na wagę. 

Do każdej wysyłki sadzonek dodaje się bezpłatnie wskazówki o upre- 

wle szparagów. 198 


Za 30 zł. 


wyuczam sumiennie 
krój francuski, 


obejmujący: Stanik 
anko za aalicaką, |f ancuski, angielski, Bluskę koszulkową, 


w eliwie „Apollo“ 20|4 pnszk |franeuską, angielską. Rękawy zwykłe, 
kor. ii'60. Cennik darmo. francuskie, angielskie. podnice klinowe 


A 3—5—7—9 dnelne fałdowane, wolantowe, 
„Colonial“ Imp. Cie 


4 francuskie, 4 angielskie według żurnali. 
Fiume. 1358 L. 1. 


[-4 SWS It 


Półprinceski, całe princeski,  matinki, 
sslafreki, dziecinne sukienki. 
fiystema tego kroju jest połączony zarazem 


Prawnie zastrzeżony | 


z nauką przykrajania. 167 cy === Każde naśladownictwo karane. === 
681 Fachewa szkola kroju SM Jedynie prawdziwy jost 
i szycia „RE h ) 
kona. przez Wysoki ok Kamieni „Asp Lhierryego balsam 
i IŚC 4 ” z zieloną marką ochronną zakonnicy, — 12 małych albo 6 podwój- 
Małgorzaty Lerchowej, e 4 nych lub jedna duża flaszka 3 Ee nle S toa k : 


Ra 


zamknię- 
odznacz. dypl, bos. w Wiedniu i Paryżu 88 


Lwów, 3 Maja I, 2, II. p. 


Jlasiona  --=. 


Aniołem Jtróżem 


ciem koron 
Tnierry'ege maść cemtyfoliowa 

przeciw wszystkim i zastarzałym ranom, zapa ieniom, skałeczeniom. 

2 cegiełki koron $8'66©. Wysylka tylko za pobraniem pocztowem 

lub poprzedniem nadesłaniem pieniędzy. 

Oba to środki deicowe są od dawna uznane jako najlepiej 
w ypróbowane. — Zamówienia adresować : 

da Apetheker A. THIERRY in Pregrada, b. Robltsch- 

zBanerbrunn. 

Składy prawie we wszystkich aptekach. Broszury z tysiącem oryg. 

listów dziękczynnych bezpłatnie i opłacone. 


Poudie Jomakyca, a gdma meat adactwma garansi 
|ULivszA GRO53EGO wę KOWI : 


A A 
jwarzyw, kwiatów, pastewne, ZDA |dsie wi naon aiie 


|komite, świeże, najtańsze dostarcza bruna” 
Oddział Towarzystwa go =|... 


apodarskiego, — Podho: ce uzumaki | 1 UWNEOWOSN "CI" | AmaWKZRÓNOWO 
obok Stryja. Cenniki darmo. 
180 


U POLA. „St 


z gwarancyą pisemną, własnego wyrobu: 


wtenczas jest 

strzymało wyrób erygiaalRy. 
Apteka Dr. Richtera 

pod „słetym Iwem** w Pradze, 


Krople do zębów 


alios Blśbiety À Sypialnie kompl. z lustr. i marm od k. 450: — 
Ne.5 nowy. (dawniej Liton zwane) nómierzają uatych - Oennik wiosenny sztucznych nawozów Jadalnie z marm. i krzesłami . . . . . . . 300: — 
no ból zębów. wy bil N h Już wypzecii. paria go na każ'te R" PE" Garnitury salonowe najstaranniej wykończone - „  200:— 
e Lwowie w aptece P. Mikoiascha. — zwracamy uwagę, że vie sama cena najniższa po- ; ; 
w Btryjn w aptece J. Drągowskiego. 85 winna być miarą przy wyborze źródła zakupna, ale AL aaa ola Fipateracetn„"kołdrą 1 por 

właśnie w produktach chemicznych bardziej, aniżeli duszką razi m a mw. ME n 40'— 
w jakiejk.olwiek innej gałęzi przemyslu, jakość i Otomany kryte silną materyą Er i 50:— 
pochodzenie składników jest decyuującem i przema- Kanapa-łóżko najstaranniej wykończone 70:— 

wiać pc winno na korzyść sumiennej swojskiej fa- Toalety mahoń. z lu:trami k 40 
== wia W. bryki, która nie od dziś i nietylko na dzis dba o y . Z LUstrami aj n zd 
Dr. GOlLlis’ a sjednanie sobie Klienteli. Krzesła skórą kryte 11:50 


I. Gali:. Towarzystwo akcyjno dla przemysłu che- 
210 


Salonki, etażerki, parawaniki, meble gięte, stoliki fantazyjne. 
Przed podrożeniem zakupiony ogromny zapas portier, fira- 
nek, stór, pledów, koców, inateryj meblowych, dywanów, cho- 
dników oraz kołder i materaców sprzedajemy po dawnych ni- 
skich cenach. 
Przy większych zamówieniach spłaty najdogodniejsze. 
Wszelkie zamówienia i przerabiania przyjmujemy i wyko- 
nujemy we własnych pracowniach tapicerskich, stolarskich i 


pościelowych. 8 K. Zoczyski 


mtcznego — Lwów, Akademicka 8, 


Proszek spożywczy 


(sprzedawany od r. 1857). 


Dyetetyczny rodek przyczyniający się do dobrego trawienia, 
De nabycia we wielu aptekach i drogueryach Austro-Węgiersk. monarchii. 


Cona małego pudełka K, 1-60, dniego K. 252, 


; 
| 


Dobicy zarobek uboczny dla gospodarzy rolnych. pe PE | 


e PASKI p" Srn pen nata aaia | zaepatrzon9 Rod: pa E > 2 ç J. Schuster 
achrunną — dalej etykieta molm pedpisem „dr Jes. Gölls“. d sa za r i š . 
mogą p) nłodestrzeżone, dlatego "proszę żądać przy kupnie wyraźnie: „Dr. EP f ag Lwów, ul. Trzeciego Maja l. 5. 
Gólisa preszek speżywezy**  Wyłączni producenci (od r. 1865): 28 83 Š 
. s - da | Fro IE Z OEI _OCYY ; 
Dr, Józefa Gölisa Następcy z H ZKE GE 
Wien, I. Stephansplatz 6 (Zwettlnof). a aa 19 


Wysyłka hurtewna i drobiazgowa. 


= 


=W 


jeśli zmieszany z cementem, zostanie użyty do 

dacnósvvek, 

płyt podłogowych i ściennych, cegieł, żłobów dla 

bydła, rur wodociągowych, drenowych itd. Nie ma 

lepszego ani tańszego materyału budowlanego dla mia- 
sta lub wsi 


Nowe wyborne maszyny ręcznie do obsłagi przez 
nieac:zonych robotników, dostarcza 


Leipziger Coronundisiig Dr- Gaspary & co. 
Markranstädt bei Leipzig. 


Należy żądać ilustr. bezpłątnego cennika 209. 

Prow adzimy też korespondeneyę polską. 
Patentowane maszyt iy nasze mogą być sprowadzone prosto od nas, albo 
tylko przez firmę: Przemysł cementowy we Lwowie, ul. 
Karola Ludwi ka 1. 5, L p., z:5 w ruchu można je zawsze oglądać 
mi. Łyczakowa ka l. 73, Proszę strzedz się przed bezwartościo- 
wolni naśladownictwami, 


SLNDRENNTNENNNMY PORAZ BYE I 


Zalecona przez Towarzystwo lekarskie krakowskie 
szozawa alkallozao-e0dowa, zawierająca ozęści składowe ehemiczne, jak 


w Pascżu 
ZA ercer dw 


Colosseu 


4 i L6 nowy program. 
Codsiennie przedstawienia o Ś-=iitej. 


VV miedzielłę i święła dwa przedalu- 
wienia, o 4 popol. £ © 8 wieczorem. 


wyrobu naszego, pod kontrolą Komisyi przemysłowej Towarzy- 
stwa lekarskiego. Używaną bywa w zgadze, kurozach i /*4*- 
wiekłych katarach żołądka, z dobrym skutkiem. 
Cena flaszki w Krakowie 15 ct. 4 


Do nabycia w aptekach i drogueryach , skład dla Lwowa 
w aptece J}. Wewiórskiego. 


K. Rząca i Chmurski w Krakowie 


właściciele fabryki wód mineralnyc". 


612 


| m ZZ O R NONI 


Ceme utowe duehówki sa najlepszą ochrona 
przeciw nienezpieczeństwu ognia. 


Z drukarni i litografii Pillera, Neumanna i Sp. 


=- m m. A 


=.= a m A m u mó mw 


